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Kraków, 28 lutego.^ 1 warszawskich kotach dyplomatycznych wywo- 
czasu przewrotu majoM la'

M a s z y n y  d o  p i s a n i a  „U S IS S S W G C iB 1
Innaoy RrC. Qi  KraUw, Starowiślna 1. Tei. 2133. ly ild iy  dl!KR> I M d  |Ł Kooemira 9. lal, 502.

1 fTMIł Th 4Tfc tfftDokonujące się od czasu przewrotu rnajo-1 lalo w swoim czasio pewne zdumienie*, 
wego pewne zmiany w profilu polskiej polityki Dalej opowiada p. Michna, że Anglji udał'1- izol!£, ewakuacji pro’wincyj nadreńskich prze-
za granicznej, będące zresztą logicznym wyni- się wytworzyć w Polsce i innych państwach, staJd być w Anglii aktualną,
hicm j kontynuacją w pewnym zakresie ro- sąsiadujących z Rosją, przekonanie, że sowie 
ziunnej polityki A leksandra Skrzyńskiego, u- źy są najbardziej niebezpiecznym wrogiem Eu-

Streezczone tu w najogólniejszych i najważ-
. . .  - _ , , .................  w , , , . mejszydi punktach relacje niemieckich kore-

cbodzą wprawdzie dotąd uwagi polskiej opnij i ropy. Gdy w ciągu roku ubiegłego stosunki ^pondintów dotyczą spraw zbyt doniosłych
. . . l l ! . -  -nr.-I n i a  4 r. t T i!ln 'A i p>n /'Ift/lfiAnA i I o m  a łi />• i / dci* r\ !a Tir.ilf n łrk lr n ł*o  il»n /wó l.sw ił * - ■» n  w ■ . . ' . *publicznej ale tern pilniej są śledzone i tern augic.wko-rosyjskie wskutek strajku górnicza 
w ir ' :y,e budzą zainteresowanie za granicą. W go i wypadków chińskich zaostrzyły się po* 
Cotatnjcli di łach, po nocie angielskiej do rządu nowinę bardzo znacznie. Anglja na tem właśnie 
sowieckiego zaczęto te rzeczywiste lub pozor- przekonaniu oparła swój plan utwoizenia je ' 
ne zmiany wydymać naw et do wielkości sen dnoliłego frontu przeciw Rosji w Europie, 
sacyj politycznych pierwszego rzędu. i Qdv Rosja dla zabezpieczenia sobie swobody

W takim duchu napisane są dwie obszerno

i!a Polski i jej przyszłości, aby można było te , 
głosy zignorować i nie otworzyć nad niemi dy
skusji nie tylko za granicami Polski, gdzie ona 
;oczy się już zresztą od dość dawna, lecz tak 
że u nas, w naszym w la.mym domu. Dyskusję 
tę ppwinionby jednali zagaić sam rząd. czy to

. . .r . na wschodzie zaproponowała swoim sąsia- bezpośrednio, czy przez zbliżoną do siebie pra-1
korespondencje, jedna z Wamzawy a druga z  Q0rL) wschodnim pakt o nieagresji, rokowania aę. Polska bowiem opinja publiczna ma nie ■
Londynu, które sobotni poranny »Ecrliner Ta- nad tym  paktem, rozpoczęte z początku żywo ' tylko traw o, lecz obowiązek domagać się, aby ,
gebkuU zamieścił urn bez celu jedną e b o k , z  widokami powodzenia, zostały nagle za s ta -ji yła na czas poinformowaną o sprawach tak
drugi'-;,. Z W arszawy pisze szeioko znany ko- nowionc z powodu sprzeciwu Anglji,
respondent p. Michna, z Londynu zaś dr K urt wysiała wprawdzie do Moskwy, jako szczegół- dzić na podstawie 
von cLutterheim. korespondencje są tak  zreda u jej 0’0ytego ze sprawami tamtejszemi, p. P a t- '

Polska niesłychanie ważnych i aby mogła o nich s ą - j
nie domysłów, pogłosek i

Konferencja (Bicepremjera
, g r s l i i m e

. , , f _ | l)ł VE/(J fc V *-* - - — ■ - — |J • & IW.
gowane, ze wiążą się ze sobą w jednę całos , h a  , a prasa polska pisała dużo o bliskiem już
przedstawiając sprawę zbliżenia polsko-angiel- zaw am u  paktu o nieagresi i trak ta tu  handlu-
skiego równocześnie od strony W arszawy \ we,ir0 z R^sją, to jednak wszystko pewnego
Londynu. . 'd n ia  nagle ucichło, a wicepremjer prof. BartM

Koi ospondent warszawski zaczyna od stwier-j w g ej mk) krótko i jasno, że »Pol-
dzema, ze cały szereg pu oh cyst w angie s ich sj_a nje ma wca]e zan*jaru zawierać pośpiesznie
z W. siedem  i Augurem na czele, zmienił zda- p ^ R , bezpieczeństwa z Rosją, ponieważ prze-! Warszawa, 28 lutego (AW). Wczoraj odłiyła 
nie dotychczasowe o Polsce, w wydanymi me j-okowań między Rosją a państwami bał- się w prezydjum Rady ministrów konferencjo
daw m  angielskim numerze »Kurjera Porań- {yck;Pmj w te j samej materji dowodzi, że po- przedstawicieli drobnych rolników, poświęcona
nogo : występując w charakterze przekonanymi ^piecli w tej snrawie mógiby być tylko szko- zagadnieniom reformy rolnej i sprawom spół-
przyjaciół i zwolenników 1 oLski, Zmiana me- j dliwym*. * [dzielezości rolniczej W. wicepremjer Bartol
korzystnych dla Polski poglądów w Anglji roz-j Wska^ w wreszcie na upowszechniające stwierdził, że wobec trudności omówienia tych 
poczęia się od wizyty Cziczenua w W .irsM -| w Fo]stce nadzieje rychłej pożyczki zagra- spraw przez przedstawicieli wszystkich odia- 
wie, kmdy to  — jak powiada korespondent niO; .____.  ,  i-tArA? .no i.t-A mów rt lników w komnicksie innuch zao-adnipń

plotek, ale autentycznych i pod pełną odpo- 
wied7.iahiością rządu udzielonych informacyj.

_________  (s-i).

P r a s a  w i e d e ń s k a  o  z b l i ż e ń  u

p i s k o - n n g i s l s ’f l 8 r i
 ̂ Wiedeń, £8 lutego (FAT). »N. Fr. Presse* j 

Tono> z Londynu nu tem at zbliżenia angielsko
" . ;g0> że.

tem, żc Anglja zmierza do utworzenia »Volidar- 
nosci europejskiej* natu iy  defensywnej wmbec 
propagandy sowieckiej i przeciwko sowieckim 
pian; m nm przyszłość. Korespondent »N. Fr. 
Presie* puyznaje, że zerwanie rokowań pol- 
-ko-meinieckicb wzbudziło w Anglji nieufność 
do obecnego rządu niemieckiego. »N. Fr. Pres- 
se« donosi dalej, że kapitał- amerykański inte
resuje się obecnie Polską i że będzie można li
czyć się z dojściem do skutku nowej pożyczki 
polskiej w Ameryce.

Kkricsanit E ictssltucty i,1  i- ą r
l\

(lelefonem od naszego korespondenta'.
Warszawa, 28 lutego. Minister spraw we- 

trznych podpisał dekret, mianujący radcę 
województwa poleskiego Stanisława Lewic
kiego na stanowisko wicewojewody w Łodzi.

M s y

polskiego, że 'zbliżenie to polega jedynie n a ; ^ wav 28 Iute- °  fAW)* Wojewodą tar
7TniAl*7<l T ltnrA w riTlin - d n i  !4fł r

Cziczeriita- w Warsza • | 

miecki, powołując się na  świadectwo Steeda —■ n *czneJ P,zy pomocy Anglji,
z której ma bvć mów rt lników w kompleksie innych zagadnień,

- i li “
dla omówienia za-

luicuKi, powoiująo «ię ^  rzekomo* zbudowana przedewszystkiem trzy- zwołaną zostanie specjalna konferencja śre-
.a 1« asa polska powitała Czuczerinfl. jatto t kiI { pćłnocsio-poleska strategiczna dnieb i drobnych rolników

najznakomitszego gracza dyplomatycznego we -Ifo!e|owa j alej na ogłaszane w prasie gadnień rt-L rniy reloej. 
wepo.czesnej E uropie,i dala wymazme do z ro -jc & nJ a d y ’ Jaldw i i115pektorów arm ji,' (Telefonem <xl naszego knre.*pA„.,,,,t.,y 
zumienia Anglji, ze oJska zagro/.ona ° f ir' ' n t ' WTeszne na. działalność w zakresie wojennego. Zgajająic zebranie, wicepremjer zaznaczył, że 
nienwm, wejdzie na drogę zbhzoma się do » ? *| Prezvdenta Rzeczypospolitej g o t  i ^ a  konferencja rolnicza, odbyta w gru-
skwy. W  Londynie zmarszczono wprawdzie (^ ośc^ k ie^  ehL i k a  z zawodu, korespondent dniu ub. r. nie wyczerpała całokształtu zfga-
brwi G ^ o  P0^ " .  sta warszawski dochodzi do następującej konklu- dnień z tej dziedziny życia publicznego. Re
czy. »0d tego czasu -— pisze p, Michna — sta j prezentam i średniego a zwłaszcza drobnego
rają Łę (Anfc >->) vi. ziec w o sce  me y o. ,«  « W arszawa a Londynem odbvły sle lofeńętwa. chcąc zabpt;ieczvć sobie możność 
nieprzyjemnego pyszałka (»den unangenohin |r,, -  *»i>ęazy ,varEzawlt a Donnyi.^iii
Gcrnegross«), lecz także pożytecznego gierm- rokowania, które częściowo d op row adziły  juz
ka (ibrauchbaren Knappen*), który odpowie óo konkretnych wyników. Widocznie UolsNa
tinio użyty, byłby chętnie gotowy naw et wla- j !>rzy jtła  już pewne zobowiązania wobec Anglji
sną skórę za Anglję nadstawić (»gern b e re it.i  >‘ie tylko politycznej, lecz także wmjsko-
warc, tiir England die Ilau t zu Markte zu tra- wc.i natury*.
gen«). Od zamacłpi Piłsudskiego wiedzą w Lon Londyński korespondent - »Berliner Tage-

B a r t la  i  p r i e d s t a s i c l s i a i l  
r o ln ic tw a
iozpalizenia tych dwóch kardynalnych proble- 
mow w szerszy j bardziej szczegółowy sposób, 
zażądali wobec tego, aby tym sprawom poświę
cić osebną konferencję.

Pierwszy referat na tem at »OgóIne potrze
by drobnego rolnictwa*, w szczególności w 
oy drobnego rolnictwa, w szczególności w 
ski, następne referaty wygłosili prof. Ludkie
wicz, na tem at finansowania reformy rolnej, 
posei Kowalczuk »0 teclinicznem wykonaniu 
reformy rolnej«, prof. Juras »0 potrzebach go- 
spodaiczych okolic j>odgórskich«.

Następnie rozwinęła się niesłychanie żywa 
dyskusja, która udowodniła, że istnieje możli
wość osiągnięcia zgody między stanowiskiem 
wiekszej własności ziemskiej i drobnej.

PoDm konferencja 'przeszła do omówienia 
spółdzielczości rolniczej.

petirdź Els. m m ®  a  620299 
m n KreSńs?

Warszawa, 28 lutego (AWT). Wyjazd ministra
dynie dobrze, że rachunek ten by} trafny. Dy-i blattu* wspomniany już von Stuttorheiin. uzu- spraw zagranicznych p. Zaleskiego na sesję

poseł w W arszawie, odgryw a w tamtejszych jak  różne niezręczności i nietakty niemieckie, 
kolach dyplomatycznych największą rolę. jak- aby pizedstawić się w Londynie jako pożyteez- 
kolwiek Francja we wczesnem rozpoznaniu nv p i  tner angielski w grze antyrosyjskiej. To ^
stanu rzeczy już wiosną wysłała na stanowisko też Anglja przyszła istotnie^ ilo przekonania, sferach, zbliżonych do ministerstwa spmw z:
am basadora w Warszawie p. Laroclie‘a, który że j>nie powinna zaniedbywać kraju, leżącego granicznych, utrzymują się pogłoski o bliskiej

w paryskiem mi- u wrćr jej najgroźniejszego wroga. W skutek dymisji dyrektora departamentu polit

P l» ł* S S I  8  I łS lB S ff tS  ®  W. Ł
Warszawa, 28 lutego (AW). W pewnych

jako dyrektor departam entu
liiftterstwie spraw zagranicznych odznaczył się togo polskie aspiracje do Litwy, jakkolwiek i nijn. spraw zagr. p. .łacbowskieego. Gdyby
wybilnem uzdolnieniem i znaczną ziwjomością teraz jeszcze wcale tu taj nie aprobowane, me dymisja U faktycznie nastąpiła, p. Jackowski
spraw  wschodnio-europejskich, tak tiudno z ro : j wywołują już jedak takiego oburzenia, jakiebvr byłby najimważniejszym kandydatem  na sta- 
zumbDyich na zachodzie. Laroche został mimo jeszcze rok temu z pewnością wywołaiy«. W n 0wisł«o posła Rzeczypospolitej w Hadze,
to całkowicie przez Mullera w cień usunięty. \ związku z tą zmianą poglądów angielskich na
Z Anglikiem marszałek Piłsudski prowadził znaczenie Polski w oczekiwanym wielkim po 
tajno narady z pominięciem naw et samego m i-, rachunku między Auglją a Rosja pozostaje 
n istra Zaleskiego. Raz nawet Piłsudski w ypro-jwyraźne ochłodzenie Anglji w stosunku do 
sil swego ministra spraw zagranicznych wyraź- Niemiec. Nie tylko sprawa rewizji granic 
nie z pokoju podczas takiej konferencji, co w sko-niemieckich, lecz nawet kwestja przyśpie-

ma być ogłoszony dekret o utwmrzeniu Rady 
samorządowej. W  skład tej Rady obok delega
tów rządu, m ają wejść przedstawiciele Zwuązku 
miast, oraz reprezentanci gm in wiejskich. — 
Równocześnie zamianowani zostaną czlonkowue 
Rady.

A w a n s e  o f i c e r ó w
(Telefonem od naszego korespondpnta\ 

W arszawa, 28 lutego. Ministerstw’0 spraw 
wojskowych przy go to wało mraszalkowi P ilsu i 
skiemu listy oficerów, którzy mają prawo do 

politycznego I awansu, a mianowicie tych oficerów, którzy

D g k r s t  o  u t w o r z e n i u  H a d y  

s a m o r z ą d o w e j
(Telefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa, 28 lutego. W najbliższych dniach

mnją starszeństwo z roku 1919. W yjątkowo 
tylko zostali przedstawieni młodsi oficerowie ł 
póżniejszem starszeństwem. Marszałek Piłsud
ski sam ma powziąć decyzję co do wyboru 
przedstawionych mu list. Awanse na bieżący 
rok nastąpią w ciągu marca, przyczem liczyć 
się bęóą od r. 1920. Następne awanse nastąpią 
w jesieni br

mianowany został dotychczasowy 
•starosta w Stolmie na Polesiu p. M. Kwaśniew
ski. Dotychczasowy wmjewoda p. Lucjan Zawi
stowski został już przeniesiony w stan spoczyn
ku. Nowo mianowany wojewoda obejmie swoje 
obowiązku w ciągu b. tygodnia.

„ D I B "  ciice s i n r t y e  Jok ś sęsc? ln y 
nsrlia ffit ttrs ifcS i

Lwów, 28 lutego (AW). »Diło« omawia w 
artykule wstępnym zagadnienie przyszłej re
prezentacji Ukraińców. Wobec faktu, jż zna
czenie Sejmu Rzeczypospolitej jest coraz b ar
dziej znikome, a liczba posłów ukraińskich w 
przyszłym Sejmie polskim będzie z powodu 
zmian w ordynwrji wyborczej jeszcze mniejszą, 
dziennik ruski domaga się stworzenia umanda- 
lowanej reprezentacji narodu ukraińskiego}?) 
ćez polizeby uciekania się do polskiej ordyna
cji wyborczej. Ukraiński klub poselski w Sej
mie, tako jedynie niemy świadek polskich pro
jektów polonizaicji Rusi, nie może należycie 
wroboe świata bronić interesów1 narodowycn. —■ 
W tycn t r u n k a c h  należy się zastanowić, czy 
należy Polakom dać moralny a tu t przedsięwzię
cia uuzialu w wyborach do przyszłego Sejmu.

P e s z e n i e  sie s o h t c li  a  p r z e ś n iła
KgjiGsysi

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawy, 28 lutego. „Robotnik*1 zajmuje 

się w dłuższym artykule oznakami kryzysu 
w naszym przemyśle węglowym. A rtykuł „Ro- 

jbotnika** jest istotnie alarmujący! Między inne- 
mi powiada „Robotnik**, że-położenie naszego 
przemysłu węg-lo* ego w ostatnich czasach ule
gło wyraźnemu pogorszeniu. Zbyt węgla za
równo na rynku wewnętrznym jak i na ryn
kach obcych kurczy się, a w związku z tem 
z mi ej sza się wydobycie. Niektóre kopnżnie 
w rewirze węglowrym dąbrowtackim już, zredu
kowały liczbę dni roboczych w tygodniu do 
5-ciu. Zarządy kilku większych gwarectw/ w ob
wodzie górnośląskim zapowiedziały zmniejsze
nie liczby szycht i przygotowują redukcję 7,a- 
łóg kopalnianych.

Okres świetnej konjunktury, y/ywotanoi przez 
7-miesięczny strajk górników angielskicłi mi
nął. Pierwsze oznaki przesilenia ujawniają się 
już w całej pełni.

Następnie rozpatrując powody tego stanu 
rzeczy, stwierdza „Robotnik**, że powrodem za
nikania wywozu naszego węgla na rynki zagra
niczne jest fakt, iż Anglja rozpoczęła obecnie 
gwałtowną walkę konkurencyjną w Luropie 
z tymi wszystkimi, którzy^ zabrali jej rynki zby
tu. — Z Polską wprawdzie Anglja nie walczy1, 
uderza głównie na Niemcy, ale Polska jest za 
słaba i wskutek tego tracim y i zaczynamy 
wchodzić w stadjum  silnego przesilenia. 

---------------o---------------

JAN WROCZYŃSKI.

f f i l M s t e e  I s l f s  l i l i i
(Dokończenie).

Nieufność, jaką życie nauczyło go stosować 
do wszystkich ludzi, zwolna przestała oszczę
dzać i Mabel. Przyzwyczajony do znakomitego 
panowania nad sobą, o niewzruszalne £t‘ok-<j- 
nym wyrazem twarzy, śledził żonę ustawicz
nie. Obserwował bacznie każdy jej ruch, giest, 
analizował każde najbłahsze zdanie, w najba
nalniejszych słowach doszukując się nieznar 
uych akcentów.

Zwolna wzrastało w nim zaciekle postanowue 
nie dotarcia do duszy Mabel, za wszelką cenę, 
choćby to miało kosztować szczęście i miłość, 
którą, może właśnie owa nieuchwytność duszy 
kobiecej potęgowała coraz bardziej. Postano
wiwszy znaleźć szezelnię, przez k tórą będzie 
można zrobić wyłom, pozornie nie zmieniając 
swego postępowania, stal się mistrzem w zada
waniu podsiępnycb pytań, które powinny bly- 
skawucznie jak niewidoczna siatka oplątać 
mózg ; zerwać maskę.

Czasem tuląc w ramionach zmęczoną pie
szczotami Mabel, chciał wypowiedzieć wszystko 
to, co go boli i męczy, chciał otworzywszy du
szę na ścieżaj, ttm sam em  zmusić do wypowie
dzenia, odkrycia serca, do tej idealnej wymia
ny myśli, marzeń, porywów, odruchów, pra
gnień i przeżyć, za k tórą tak  bardzo tęsknił 
i  o której od chwili poznania Mabel tak  bar- 
jdzo marzył, we wspólnem ich pożyciu.

Lecz duma i obawa, aby nie zbyła go lako
nicznymi, obojętnym frazesem, zamykała mu 
usta  i gładząc delikatnie jej ramiona, w my- 
8lach szeptał siowa. któro tak bardzo chcia-ł 
jej powiedzieć.
- Zastanawiało g'o, czy  Mabel zdaje sobie spra- 

we ze stanu, w jakim się znajdował. Zdawało 
mu się, że tak. Czasami uiczuwal na sobie jej 
szybkie, badawcze spojrzenie, lecz kiedy zwra
cał ku niej twarz z niemem pytaniem w oczach 
zaczynała mówić o rzeczach codziennych.

Z tego mniej więcej okresu poehodzą uryw
ki, pisane ręką Ralfa Smitlia, coś jakby pamięt
nika.

10 maja.
Nie wiem, kim jest Mabel. Nie wiem, co za 

istota kryje sit w tem c min cm ciele, jakie my
śli rodzą się i giną pod złocistą falą włosów. 
Od trzech lat, odkąd żyjemy ze sobą, Mabel 
nie, powiedziała mi ani słowa o sobie.

Na każde, zadane pytanie, zawsze niezmien
nie odpowiadała miękkim leniwym glosom:

—  Dobrze mi,., nie potrafię mówić...
Ale ja przecież też nie potrafiłem mówić o so 

bie. A jednak Mabel powiedziałem tak wiele— 
i powiedziałbym wszystko, gdyby choć jednern 
słowem zapytała... Gdyby nie przyjmowała 
wszystkiego aprobującem, bietneiu milczeniem.

12 maja.
O czom ona naprawdę myśli gdy jest sam a— 

lub ze. mną. Co za siła, każe się jej opancerzać 
w chwilach, gdy dla szczerości dwojga kocha- 
jiycych się ludzi niema tamy, ani granic, gdzie 
gtos s irca  powinien płynąć jak roztopioua la- 
wra nieznnjąca przeszkód. W szak Mabel mnie

kocha. Czuję, wibrujące w jej mózgu myśli, 
myśli niecodzienne. Myśli oplatające sie może 
dokoła mnie, jak jej ramiona — myśli tak 
słodkie i g-orącc jak jej usta. O Mabel, gdybyś 
wiedziała, jak Cię kocham i jak tęsknię do du
szy twojej...

18 maja.
Patrzę na nią przez «Py dzień — patrzę, 

gdy otaczaja nas ludzie, gdy śpi wreszcie. I nic, 
Wioicznie, niezmiennie spokojna twarz, czasem 
tylko błysk oczu, szybko przygaszony powie- j 
kami. A jednak Mabel ukochana, ja muszę zn a
leźć twe myśli, muszę znaleźć wejście do two
jej duszy.

20 maja.
Pieśściiem ją wczoraj tak, jak nigdy jeszcze. 

Pocałunki moje stały się piekąeem szaleń
stwem. Z całą świadomością potęgowałem n a
pięcie rozkoszy, chcąc je  doprowadzić do bo
la — do męki, w którem płonąłby cień oddzie
lający Mabel odi mnie. Szalałem — a  ona^ wraz 
ze mną, choć jcj szaleństwo ani na chwilę nie 
odchyliło płaszcza bacznej czujności. O Mabel...

31 maja.
Za wszelką cenę poznam twe myśli Mabel. 

i zobaczę twą duszę. Albo staniemy się bez
względną jednością, albo odejdziemy od siebie 
najmniej ja  odejdę —  muszę odejso. Ale ;wzed- 
zupełnie, choć pozostaniemy przy sobie, Przy- 
tem użyję wszystkiego, co jest w mej mocy, 
by się dowiedzieć kim jesteś Mabel właściwie.

5 czerwca.
Przezwyciężyłem dumę i zacząłem z nią roz

mawiać. Nie dowiedziałem się niczego absolut
nie. Spokojnie, bez jakiegokolwiek wzruszenia

odpowiedziała mi, że mnie kocha — i niczego 
nie tai przedemną. To wszysko. Ale, czy ty  
tego nie rozumiesz Mabel, że to jeszcze nie 
wszystko, że to zbyt mało, dla człowieka, któ
ry tak kc.cha jak  ja...

8 czerwca.
Ja  jednak d.-wiem się, dowiem... O niezem 

innem nie potrafię myśleć — i nie będę my.Teć 
dopóki nie rozwiąże zagadki twej duszy — 
a myśli twoje me staną się memi myślami. Cień
musi zginąć — musisz zedrzeć swą maskę i zm , 
szczyć ją..

14 czerwca.
Karolina prosiła o kilkudniow  ■ 1 k -ó-

ry Mabel dala jej naturalnie. Będziemy sami, 
tylko we dwroje, w naszem mieszkaniu. Ale co 
to właściwie ma do rzeczy? Jakiś wewnętrz
ny glos mi mówi. że jeśli teraz me zna; . -w -li 
Mai>el, nie znajdę ich już nigdy. Uczynię prze. 
to ostatnią próbę. O Mabel —  ukochana, jak 
ja się męczę straszliwie.

17 czerwca w nocy.
Dziś zatem poznam twe myśli Mabel. Dziś 

otworzę twą duszę. Jeśli nie dobrocią, to silą... 
Wołasz mnie kochana — idę, już idę...

Kiedy służąca Smithów powróciła z urlopu, 
na kilkakrotny d z io n ek , odpowiadało GIko 
głuche milczenie. Przypuszczając, że może chle 
bodawcy jej wyjechali, zeszła do odźwiernego. 
Przechodząc przez podwóize, mimowoli po- 

! dniosla głowę i w oknach sypialni zobaczyła 
światło,

Zaniepokojona pobiegła do odźwiernego, kto 
ry powiedział jej, że Smithowie poprzedniego

lia-wieezoTU wrócili około północy z tńam  
pewno m uszą być w dom u.

Dalsze dobijanie się pozostało bez skutku. 
Przeczuwając nieszczęście sprowmdzono poli
cjo i ślusarza, który otworzył drzwi.

W idok, jaki uj-zano, mógł zmrozić krew naj
bardziej naw et zahartowanego człowieka 

Na środku sypialni leżnia naga ?i‘ 
bel. Maleńka, nieznaczna prawne ranka p*.>u le
wą piersią, świadczyła, iż cios był wymierzony 

.niezawodnie i śmierć nastąpić m usiała momen- 
1 talnie. . ,

Straszliwy jednak obraz p rz e d s ta w ia m  glo- 
w-a zabitej. Kilkoma uderzeniami, porzuconej 
obok siekiery czaszka była rozsii 
wana zupełnie. Na dywanie walaiy 
sio pasma włosow — pozłepiane skrzepią, 
zczernialą krwią.

- Sttzepy porwanej skóry, zasłaniały zagasłe 
oczy, nadając twarzy upiorny jakiś, wstrzą
sający wygląd

Nad straszną, niesamowitą w swej grozie 
i okropności j<.mą klęczał, pochylony Ralf. Na 
kolanach, na koszuli, dokoła głowy i na ciele 
umarłej leżały różowe, porozgniatane drobne 
kaw ałki mózgu.

Umazanoini, oblepionem i grubą warstwą 
k rw i rękom a Smith szarpał większy p łat mó
zgu. Z ust jego wydzierał się cbrypliwy, obłą
kańczy , p rzerj w ary dzikim triumfalnym chii 
cbotein szept;

Zuajdę... znajdę.
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Z F ii l t fz ta i i  komitetu ekensmitzn. 
■iuiitrito

W arszawa, 28 lutego.
Dnia 26 bm. odbyło się posiedzenie kom itetu 

ekonomicznego ministrów. Minister przemysłu 
i handlu w obszernem streszczeniu scharakte
ryzował na&z handel zagraniczny, stw ierdzając, 
żo import artykułów  w obecnym stanie jest zu
pełnie zchowy i że należy zwrócić uwagę na 
rozwój eksportu, k tó ry  zresztą, system atycz
ne! s.ę rozrasta. Po wyczerpującej dyskusji 
stwierdzono, żo nie ma, podstaw do obawy o 
aktywność naszego bilansu handlowego, nato 
miast nie należy przeceniać znaczeniu, w iel
kich nadwyżek, jakie zostały osiągnięte w roku 
ubiegłym, gdyż były one wyrazem nie rozwoju 
eksportu, ale zduszenia przywozu, czyli ham o
wania życia gospodarczego.

Następnie kom itet ekonomiczny ministrów 
uchwalił na wniosek m inistra poczt i telegra
fów podnieść kapitał zakładowy akcyjnej 
spółki tektonicznej i wyraził zgodę na wpro
wadzenie w Warszawie i Łodzi obliczeń we
dług licznika. Propozycję podwyższenia taryf 
na prowincji odrzucono. Rząd zażąda od spół
ki telefonicznej opłat pobieranych obecnie z ty  
tulu instalacji nowych aparatów  telefonicz
nych. wreszcie kom itet ekonomiczny uchwalił 
przedłużyć czas obowiązywania obecnych a- 
płat wywozowych na żyto i mąkę na przeciąg 
daLszvtii 30 dni.

NO W A R E P O R M A

PssisdzsHłs Pslhte. 8«d9 tssljrce.
Z Warszawy donoszą:
W uniu 2G lutego w ministerstwie piany i o- 

pii-ki sfioif zr-ej odbyło się posiedzenie pań
stwowej Rudy Emigracyjnej. Obradom prze 
wc.ilniczył minister pracy i opieki społecznej 
min. St. Jurkiewicz, oraz wicedyrektor urzędu 
emigracyjnego p. Roman Kutyłowioz. Tem a
tem obrad była emigracja sezonowTa do Nie
miec, projekt towarzystwa kolonizaeyjnego w 
sprawie emigraicji polskiej do Francji oraz 
kwestia osiedlenia w Peru. R ada wyraziła 
muRai.ie, że polsko-niemiecki układ prow i
zoryczny z dn. 3 gTudnia r. ub. nie uwzględnia 
w' dostatecznej mierze interesów robotników 
polskich i nie zapewnia im bezpośredniej o- 
th rony  konsularnej. Przy dalszych rokowaniach 
należy bezwzględnie domagać się uzupełnienia 
braków prerwizorjum.

Pozatem R ada Emigracyjna wyraziła pod a- 
dresem rządu prośbę aby w dalszym ciągu e- 
nergicznie interwenjował przy wydalaniu ro
botników' polskich z Niemiec oraz wypowie
działa się za jak  nojszybszem wprowadzeniem 
w życie dekretu o ochronie krajowego rynku 
pracy, zwłaszcza wobec obywateli tych państw', 
które ograniczają u siebie możność zarobko
wania polskich robotników. Dalej Rada zapo
znała się z dotychczasową działalnością tow a
rzystwa kolonizaeyjnego i wyraziła opinję, że 
zamierzona akcja, w sprawne kolonizacji rol
nej we F ran cg. jest celowa i zasługuje na po
pa role.

Wkońcu Rada uznała za wskazane wstrzy
mać wszelką emigrację do Peru do czasu zba
dania terenu kolonizacji przez fachową komi
sję, wystoną przez rząd dla zbadania w a rn i
ków klimatycznych i zdrowotnych tych tere 
nów. .

nych w Austrji Włoszech, w Stanach Zjedno
czonych, Francji i Anglji. Z tego wynika, że 
ulgowe stawki, przewidziane ewentualnie ’ w 
uchwałach związków komunalnych dla filmów 
produkcji krajowej, muszą tern samem mieć 
zastosowanie do wszystkich filmów, wyświe
tlanych w wymienionych wyżej krajach zagra
nicznych.

Aby wpływać na podniesienie wartości przed 
stawień kinematograficznych z jednej strony, 
a  z drugiej udostępnić szerokim warstwom 
ludności korzystanie z przedstawień kinemato
graficznych, ministerstwo poleciło wojewodom 
starać s;ę w granicach swego wpływu o skło
nienie zarządów komunalny), h, do przyznania 
11 zedsiębiorstwom kineinatogi ulicznym pewnej 
określonej premji w stosunku procentowym od 
zainkasowanej sumy podatku, a to na" ozna
czony z góry okres czasu, w ciągu którego 
przedsiębiorstwom nie wolno będzie wystawiać 
filmów o treści sensacyjno-krymiuałnej, ani 
erotycznej.

Bogata płJkltj RKryMiil 
03JSIRJ

W związku z uroczystością w stoczni fran
cuskiej w Elainviile, donoszą pisma francuskie, 
że obecnie, mimo znacznych trudności, a zwłasz 
cza uieprzygotowania społeczeństwa do rozwa
żań spraw  morskich, realizacja t. zw. małego 
programu rozbudowy floty jes t w pełni. Na 
stoczniach francuskich buduje się 2 kontrtorpe- 
dowce »Wicher« i .B urza« po 1.500 ton pojem
ności, oraz 3 łodzie podwodne *Ryś«, »?.bik« i 
»W!lk«, każdą po 1.000 ton. Dotychczas po
siadane przez nas torpedowroe m ają przeciętnie 
350 ton pojemności. Budowę stale nadzorują 
na miejscu Polacy, inżynierowie polskiej m ary
narki wojennej.

Dalsza część małego programu rozbudowy 
postępować będzie w miarę uzyskania kredy
tów. Budowa nowych polskich kontrtorpedow- 
ców trwać będzie zgórą 2 lata, ponieważ ich 
części, jak kotły, maszyny, uzbrojenie itd. w y
konywane są w różnych fabrykach o wysokiej 
tpecjulizacji technicznej. Wobec tego okręty te 
zawitają na polskie wody w łatach 1928-29.

K o m u n a l n a  p o d a t k i  k i n o w a
Mlnistenstwo spraw wewnętrznych wydało 

zarządzenie, przekazujące wojewodom kompe
tencję ministerstwa co do zatwierdzenia u- 
ehwał ciał komunalnych o podatku kinemato
graficznym.

W zuiązlru z tern ministerstwo ustanowiło 
granicę, powyżej której uchwały cialy komu
nalnych o podatku kinematograficznym nie po
r/inny być przez wojewodę zatwierdzone. Gra- 
nieę tę stanowi GO proc. ceny wstępu na przed
stawienie kinematograficzne, o ile na przedsta
wieniu nie są wyświetlane filmy o treści bądź 
historycznej, bądź wysoce artystycznej, bądź 
naukowej. Dla filmów o treści historycznej 
staw ka podatku komunalnego nie powinno, 
przekraczać 50 proc., dla filmów o wysokiej 
wartości artystycznej 30 proc., a dla filmów o 
treści naukowej 10 proc. ceny wstępu.

Ponadto ministerstwo poleciło wojewodom 
baczyć no to, aby stawki podatku od widowisk 
filmowych, których filmy wyświetlone zostały 
w państwach zagranicznych, mających z Pol
ską układ handlowy z klauzulą największego 
uprzywilejowania, nie były wyższe od stawek 
podatkowych na filmy wyrobu krajowego. Do- 
tyjozy to w szczególności filmów, wyświetla-

Ifsseee UKiracje w zs iitłs  pstfefKl
Warszawa, 28 lutego.

W całym kraju rozpoczęła się znów nowa 
fala masowych egzekucyj za zalegle podatki. 
Grzędy skarbowe otrzym ały nakaz przeprowa- 
az-ema p:zy pomocy jak najostrzejszych środ
ków egzekucyj u tych kupców, rzemieślników, 
r.rainaTzy itp., którzy zalegają z podatkiem o- 
brotowym z r. 1925 i z podatkiem dochodowym 
za rok ubiegły,

W merach kupieckich zarządzenie to wywo
ł a ło  zaniepokojenie, gdyż nie wszystcy jeszcze 
zdążyli wykupić patenty, w dodatku już czas 
najwyższy wplacać^ostatnie zaliczkj na poczet 
podatku obrotowego. Wieiu z zobowiązań pro 
datkowych wywiązać się nie będzie mogło i w 
sferach kupieckich liczą się z możliwością no
wej fali upadłości.

Urzędy skarbowe otrzymały polecenie, by 
do 15 kwietnia br. ściągnąć zalegle podatki, po 
którym  to terminie będą znów wysyłane nak a
zy pratmeze na nowy podatek obrotowy.

KRONIKA
Kraków, 28 lutego.

K e s z fa  i 5t r z jn is m s &  w  s to c z n ia  
b .  r .  w  w ię k s z y c h  m ia s t a c i i  P o la k i

W styczniu h. r. koszta utrzymania wr porów
naniu ze styor tam 1926 r. wzrosły w W arsza
wie o 2.0 %, v. Katowicach o 1.4%, Częstocho
wie o 0.9% , Kielcach o 0.5% , Sosnowcu o 0.4% 
Zmniejszyły się natom iast w Lublinie i Rado
miu o 3.7% , Bydgoszczy o 1.4%, Krakowie 
o 0.7%, Poznaniu o 0.6% i Łodzi o 0.05 %.

Widzimy z tego, że najdroiseem i miastami 
w Polsce są W arszawa i Katowice, nujuuiozemi 
zaś Lublin i Radom.

S z tE B tlm ?  d la  s t r z e lc d n  
l is iu k » « is k i r ! i

P. A. T. donosi ze Zgierza:
Dziś odbyto się tu uroczyste wręczenie sztan

daru 31 p. sfrz. kaniowskich. W  uroczystości 
wzięli udział: przedstawiciel prezydenta Rze
czypospolitej szef kancclarji -wojskowej pik. 
Zahorski, gen. Żeligowski i Wróblewski, do
wódca korpusu 4, gen. Ledóehowski oraz gen- 
Małachowski. .Uroczystość zakończyła się defi
ladą.

Z a a w a  w y k r y c i e  s z a j k i  
s z p ie g o w s k ie j

Z W i l n a  donoszą:
Dowództwo KOP. wspólnie z policją zlikwido

wało na terenie gminy Jasieńskiej, pow.. bracłarw- 
skiego organizację, pełniącą funkcje szpiegowską 
wśród stacjonowanych tam oddziałów wojsko
wych.

K a la s tp o J a  iv  p o w l e t m i
Z B u e n o s  A i r e s  donoszą:
Dwa samoloty eskadry amerykańskiej, doko

nujące lotu naokoło kontynentu am erykańskie
go, zderzyły się tv powietrzu i paląc się, spadły 
kolo lotniska Buenos Aires. Trzech lotników 
poniosło śmierć. Czwarty zdołał się uratować 
przy pomocy spadochronu.

WIOSENNE PODMUCHY. Od wGzo.raj.-7.ego, po
godnego dnia, temperatura stule idzie w górę. Po 
ciepłej (4 st. R.) nocy, dzień dzisiejszy wykazuje 
najwyższą w tym reku ciepłotę, która koło polu- 
dnia dosMa w cieniu do 9 st. R. Futra są u urazi o 
zbyteczne — czy jednak na długo?...

DAR DLA MUZEUM NARODOWEGO. P. dacho
wa Mułeiaowska, jej syn Rafał i p. Ignacy Witkie
wicz. z!ożyli juko wspólny dar dla Muzeum Naro
dowego olejny portret w popiersiu, niemal natu
ralnej wielkości, znakomitego estetyka, krytyka 
sztuki i artysty mabirza Stanisława Witkiewicza 
malowany przez Jacka Malczewskiego. Dzieło to 
wysokiej wartości artystycznej jest tom cenniejsze, 
że uzupełnia kolekcję prac Jacka MaJraewcsikkg© 
znajdujących się już w Muzeum, a oddanie go na 
użytek publiczny w Cjalerji, obłubnie świadczy 
o poczuciu obywatelskim jego ofiarodawców. — 
Obraz został natychmiast wystawiony w salach 
Sukiennic.

SANATORIUM DLA NAJBIEDNIEJSZYCH. -
Towarzystwo przeciwgruźlicze w Zakopanem za
mierza przystąpić do budowy sanątorpin piaec#v- 
gruźricaego. przeznaczonego dla warstw mijuboż-

ych. — Dla zdobycia odpowiednich funduszów 
wszczęto w Zakopanem akcję imprezowo-docho- 
ctw ą która na raizic dała 3.000 złotych. Zamierzo
na jest dalsza sznroka akcja w tym kierunku.

ZNIŻKI TRAMWAJOWE DLA MŁODZIEŻY 
SZKOLNEJ W NIEDZIELE I ŚWIĘTA. Dyrekcja 
tramwaju, pragnąc przyjść z pomocą rmodizieży 
szkolnej, zaiządizdla, by z dniem 1 marca br. logi- 
tymacje szkolne dla uozniów i uczenie szkół po
wszechnych, oraz gimnazjów i scmiinarjów nauczy, 
cielsk ich, ważno byty taikżo w niedziele i święta 
do gadz. 11-tej przed poludriem. Zwraca się przy- 
tom uwagę, że prawo do zniżonej oeiny biletów 
w nietteiele i święta mają tylko uczniowie i uczoni-

Dzisiojsza kronika policyjna zanotowała 
dwa bezczilnc napady rabunkowe, jakie zda- 
r -y lj w ostatnich dniach w okręgu woj. 
krakowskiego. i tak: dnia 22 bm. o godz. 2.30 
włamało sic- dwóch nieznanych sprawców do 
kuchni Honoraty Fror.cz,kowej w Brodach pod 
R alw aiją i po sfero: yzowaniu domowników 
w ebowali 4 pierścionki złote, w tom 3 obrącz
ki ślubne, 15 sztuk koron austriackich, oraz 
Dat.) 7A. w banknotach. Fo dokonaniu rabunku 
Kmdyc; zbiegli w niewiadomym kierunku, nie 
pozostawiając żadnych śladów. Obrabowanym 
-,-a*broviii: pod groźbą śmierci po ich odejściu 
wychodzić z domu,

Sprawcy weszli do kuchni przez oderwanie 
/owinę!iznycli drzwi kurnika. Tu rozkazali 
-piąeej służącej Genowefie Szczurek, aby a- 
oa:a cię do izby, gdzie spala. Fronczkowa na 
jedncin łóżku, ojciec jej Jan Krysztek na dru- 
giem i obicżme chora jej m atka n« trzeci era

ce tych zakładów, które to zakłady odbywają, 
wspólne 'nabożeństwa. Z'item słuchacze uniwersy
tetu Jagiellońskiego, Akacfmji górniczej, Akade- 
mji sztuk pięknych, szkoły handlowej, szkoły 
przemysłowej i t. p. ze'zniżek w niedziele i święta 
tak, jak Joty chczas, korzystać nie mogą.

ZMIANY PERSONALNE W FUNDUSZU BEZ
ROBOCIA. Z dniem 1 rfiarcą kierownik obwodowe 
go biura funduszu bezrobocia w Krakowie, p. Jar. 
Ireke, obejmie takie stanowisko w CDtrowic Po
roiaiitak im. W zwiąaku z tein praeoioeienton zarząd 
obwodowy fuinilu*zu bezrobocia na ostatniwn po
siedzeniu ucliwalił jednogłośnie wyrazić mu po 
dziękowanie za sumienną i fachową pracę. Kiero
wnictwo obwodowego biura obejmuje p. Bronisław 
Lusińiki, kierownik obwodowego biura w Oświę
cimiu ,

ILE KRAKÓW SPOTRZEBOWAŁ MIĘSA? Od
19 do 2) bm. -pędzono na targowicę miejską ogó
łem IStłl s-ztuk zwierząt. Za ldlogirani bitej wagi 
nierogacizny płacono 2.00—3.30. Ze spędzomyoh 
aa targ zwierząt sprzedano na korasiuncję miejsco
wą 1.752 sztuk, na komsumiję zaś inny cdi gmin 
kraju 73. Spęd był średni, popyt slaby, ceny wa
hały sic, tendencja nieco zwyżkowa.

ŚKRŻYNKI NA POPIÓŁ I ŚMIECI. M agisŁraż 
wydał pokceaiie sprawienia skrzynek na popiół 
i śmieci z tern, że w razie niewstawienia najdalej 
•w terminie d.o dnia l-go maja br., magistrat skrzyn
ki na koeat wteśoiokiJa realności wstawi i należy- 
tO'ść w drodze egzekucji ściągnie. Skrzynki takie 
m-ożna zamawiać i spłacać ratami w Towarzystwie 
katolickich właścicieli nalniości m. Krakowa 
i gmin przyłączonych ul. Kaimelioka 15, g łzie s»  
te i  u dzida bliższych informacyj.

SŁOWNIKI TOWAROWE. Czyniąc zadość pm 
trzc-bom handlowym, ministerstwo komunikacji 
wydało słowniki towar, pol-.ko-franousko-niemiee- 
ki, francuslio-nicmiecko-poilski i iiieinicciko-fra<ncu- 
sko-polski. Słowniki te ujęte w jedną książkę, są 
do nabycia w kasie dopłat na dworcu osobowym 
w Krakowie po ceuie 12 złotych.

WYPADEK KOLEJOWA7. Przed kilku dniami 
donosiliśmy, że na Dąbiu obok toru kolejowego 
znaleziono kobietę nazwiskiem Mar ja Siypuin; 
w bezprzytomnym stanie leżącą i silnie polkaleezo 
ną. Olicenie ustalono, że Stypułcwa została potrą 
ceną przez pociąg.

KRADZIEŻE I WŁAMANIA. Nieznani sprawcy 
włamali się do piwnicy zakładu OO. Salezjanów 
isteradli kilka, kiło wędlin. — Józefowi Mirosze 
•kradziono z mie-izkania kiwtkę, oraz 50 ziołych 
gotówką. Laiidcsdorfowi Laizairowi skradiziono 
7, ganku poduszkę wartości 50 złotych. —- Marji 
Schiegeirowoj zaś skradziono z kurnika 0 kur war
tości 48 złotych. — Wreszcie Salomonowi Fraen- 
klowi skradziono z zamkniętej spiżarni 2 garnki 
masła, wartości 50 złotych.

i luMe i oftr. @o|e(0ództg)ii
ErisliOisifio

Ińzku. Jeden zc sprawców' z rewolwerem w  rę
ku stanął obok pieca, wołając: »c!ch<ł«, pod- 
czas gdy drogi sprawca przeszukiwał komodę.

Sprawcy byli wzrostu średniego, lat około 30 
liczący, o twarzy śniadej, ubrani zaś byli w 
kurtki, a na szyjacli mieli szaliki.

.rąDrugiego napadu dokonano 21 bm., ofi: 
którego p fd l agent bialskiej firmy sNeu- 
rr.ann«, Aneman Riesche. Na Rieschego napadł 
mewyśledziony dotychczas opryszok na ul. Ko- 
'ejowej w Białej i uderzywszy go ręką silnie 
w twaiz, wyrwał mu teczlię z 10.000 zł., które 
Diosc.li za inkasował dla swej firmy. Oprvszek 
obłowiwszy się, zliiogd w kierunku Komorowie. 
Sprawca liczy,Jat około 25, jest wzrostu śre- 
d niego, twarz okrągła bez zarostu, o ozy czar
na, ubrany w czaray kapelusz i czarną mary- 
narjkę i czarne długie spodnie. Za bandytami 
policja czym poszukiwania.

I  karnawału k ra k o w s k ie j
B a l  k r e s o w y ,  który odbyt się 24 b. m. w sa

lach którego 1'eatru, zgromadzał bardzo liczne gro
no zarówno z kół ziemiańskich, jak i z pośród in
teligencji krakowskiej. Widzieliśmy tedy wojewo
dę Darowsikiego z małżonką, prezydenta Itot!ego 
z małżonką, wóoeprez. Witolda Ostrowskiego z mał
żonką, wieeprez. Schneidera z małżonką, rektora 
prof. Marchlewskiego z małżonką, rektora Jana 
Krauscgo z małżonką, prof. Łosia z małżonką, 
pnof. Sobieskkdi, prof. Konopc-zystioŁ, prof. Hein
richa, prof. Pagaezewisikiego, prof. RogoziiDkioli, 
prof. Sawioldch, prezesa Izby skarbowej Józefa 
Greg-eia, prazesa dyircteeji kolejowej Barwioza 
z małżonką, posła red. Ma.rja.na Dąbrowskiego 
z inatóonifcą, b. miisslra Kumanieokiego z rodziną, 
mairsizałka poariafiu dra Skrzyńskiego z rodziną, 
prez. Syndykatu dzicn. kraik. red. Beauprego, wi
ceprezesa Syndykafiu daian. krak. hr. Franciszka 
Potockiego z małżonką, konsula czeskiego Szedi- 
waego, radicę konsulatu am-trjaddrgo p. (jua.rguali, 
gon. Jasińskiego, płk. Kruk-SzusTra z małżonką, 
konsula wigierskiego Marchwickiego, hr. Ghodkie- 
wiczową, lir. Bnińską, hr. Żurowską, lir. Strojnow- 
ską z córką, drów Kwiatkowskich, drów Boczarów, 
p. red. Ludiwikową Szcizopańską z córką, dyr. Mo- 
drycikifgo, dyr. Seiferta, dyr, Mieczysława Dobiję 
z małżonką, p. Drzewiecką z Warszawy, pdk. Do
browolską, ]>. Igiiacową Daszyńską z córkami, 
prof. Królową z córką, prof. Bolesława ]*oc.hrnar- 
skiego, dyr. Kreamorów, oraz cały szeireg jeszcze 
innych osób. Tańcami kierował znakomicie rot
mistrz Żurowski, zabaiwa przeciągnęła 6ię do bia
łego rana, pozostawiając jaknajmiifeze u uczestni
ków wspomnienia.

ZMARLI:
—r Stanisław D y d y ńs k i, dyre.ktor krak. Tow. 

Ubczpieci/.cń. właściciel dóbr, zmarł w Krakowie.
— Wiadyślaw J a ś k i e w i c z ,  cą1' tzta apt- 

latyjny i b. raai^ałek Rady powiatowej, zmarł 
w Tarnowie w BO roku życia.

WIECZÓR POETÓW „CZARTAKA“. D. 6 mar
ca o godz. 5-tej popoł. odbędEle się  ̂w sali Towa- 
Tzystwa lekarskiego przy ul. RadziwilloTOkiej wie
czór poetów „CziartrJ;a“, na którym odczytają, swe 
najnowsze utwory pp.: Janina Brzostowska, Zofja 
Kossak-Szcizucika, Edward Kozikowski, T adeusz 
Ssaażroeh, Jan Wiktor i F.miil Zegadtowicz. W czę
ści reeylaeyjnej wioozioru wezmą udiriał artystki 
i artyści teatru miejskiego im. J. Słowackiego.

KOŁLEGJUM WYKŁADÓW NAUKOWYCH 
(Rynck  Gl. A-B 1. 39): Poniedziałek, 28 bm. prof. 
uniiw. -dr Kaasan. Rouppert: „Jawa“ (całowiok i jego 
kultura) z obraz, świciit.: wtorek, 1 marca prof.^
uniw. dr Witold W Mkosz: „Matcrja a elcktrycz-; 
ność“ (O obraz, św-ictln.); środa, 2 marca dir Ma.rjan  ̂
Jakubowski: „W' poszukiwaniu nici Arjady1 (z cy
klu odczytów o kinie) z dyskusją; czwarteik 
3 mairca dr Stanisław Colom na Walewski: ,,Czło
wiek współczesny w walce z malcrjułizmem“; s<> j 
boto 5 marca prof. umw. dr Kazim. Rouppert: ,,Ja-i 
wa“ (człowiek i jego kultura) z obra.z. świotln.). j 
Początek o godz. 7 wieczór. - j

Z KLUBU SPOŁECZNEGO. Jutro we wtorek, 
J marca zabawa towarzyska. Początek o godz. 10  ̂
10 wieczór. — Odczyt dra Marjana MGrelów-kiego. 
p, t.: „Sztuka w Rosji swpółczeismej ', odłożony po- 
pi-ozduLo z powodu choroby prelegenta, odbędzie j 
się nieodwołalnie we czwartek 3 marca. Odczyt, 
ilustrowany obrazami świetlnymi rozpoczaie się1 
o godz. 8 wieczór.

W KLUBIE PRAWNIKÓW I KOLE ARTY- 
STYCZNO-LITERACK1EM (plac Szczepański 2) 
aa żądanie z wielu stron wyrażone, odbędzie sic 
w bieżącym karnawale jeszcze jedna zabawa ta
neczna w pouieidziałck dnia 28 lutego br. o godz. 
9-tej wieczór. Zaproszenia wydań na poprzednie 
zabawy ważne.

STARANIEM ALL1ANCE FRANCAISE w Kra
kowie odbędzie się we wtorek 1 marca o godz. 6 
Wieczorom w sali IV gimnazjum (Krupnicza 2, I. 
piętro) odczyt prof. A. Nełbodkora p. t.: ,,QuHqu« 
pioces nouvełl©s“.

KURSA STENOGRAFJL W Związku zawodo
wym praco walk ów umysłowych (Sławkowska 6) 
rozpoozmą się z dniem 3 marca br. kiurrsa stenogra- 
fji pol.-ikicj oraz aenunarjum stenografji. WTpi?y 
jurizyjnuujo ookre far jad, codziennie między gorlziną 
8 a 9 wieczór.

pobiła swego męża tak dotkliwie po całym cić- 
łe twardcm jakiomś narzędziem, że Pazdur za- 
jutrz zakończył życie. S.kcja zwłok wykazała, że 
Pazdur miał prawie wszystkie żebra poj.-zetraca- 
ne i uszkodzone płuca, i właśnie wskutek tych 
ciężkich nszikodzcń klatki piersiowej i płuc, Pazdu
ra zmarł. *

Obw Liuo-na Pazdurów a na d>z:siejszej rozprawie 
imeyzaiala się do czynu, tłumacząc się jednak, że 
kierowała się obroną taonioazną, gdyż mą.ż jej na
padł na nią z siekierą w ręku i bił ją. Ona bro
niąc się, okładała go najpierw kołkiem wierzbo
wym, a potem miotła. W toku dochodzeń sądo
wych ustalono, że obrona obwinionej nie znajduje 
uzasadnienia, gdyż poszkodowany był słabym 
8O-l0tim starcem i nie mógł być groźnym dla ob
winionej, jeszcze czerstwej i silnej kobiety. Roz
prawie przewodniczy s. o. Dróż dzikowski, wofują 
sędziowie Gabryel i Sońuiok;. oskarża prokurator 
Mącizyuski, broni adwokat dr Bross.

SPRAWA RONfKIER-KURNATOWSKI.
Z W a r s z a w y  donoszą:
Wcbco publicznie uczynionych zarzutów przez 

R-odkiera Kumatoacskiemu, że otrzymał w swoim 
czasie od Chrzanowskiego 25.000 rubii za udowo
dnienie winy morderstwa Roniikiera i w tym celu 
falcBOwał zeznania, przekupywał świadków i t. p., 
władne śledcze, prowadzące dochodzenie przeciw 
Kuniirtowskieniu, pi-zeski chały Roni kiera. Badania 
trwało bardzo długo i miało na celu wyświetlenie, 
roli Kurnatowskiego w procesie Ronikit-.a.

PROCES POSŁÓW UKRAIŃSKICH.
Przed wileńskim sądem apelacyj.nm r.a sesji 

w Brześciu rozpoczyna się dziś rozprawą tizecli 
posłów ukraińskie ii, Gzuczmaja, Wasyćczukn i Ko- 
zickitgo, oskarżonych o podburzanie, jojm-j części 
ludności przeciw drugiej na wiecu, urządzonym 
w Poczajawie w 1923 r. Do sprawy tej po-irołaro 
około 300 świadków. Orobnę wnosi 12 obrońców. 
Sąd okręgowy w pierwszej instancji rozpatrywał 
już powyższą sprawę i skazał oskarżany cii na kary 
od 3 lat więzienia do roku poprawy. Wówczas 
skazani wypuszczeni zostali na wolność pa złoże- 
rłu odpowiednich kaucyj

TEATRY-KiNA- KONCERTY
& n l a  i S  M e s o

(Szuka — sMetropoIis«. Bagatela — »MaIe, 
ale dobrane towarzystwo*. Nowości —  »Ogni- 

sćy potwórz).
Wyświetlanie »Metropoiis« iioprzedzia wszę

dzie rozgłos o niebywałych atrakcjach i ko
sztach tego lilmu — rozgłos zresztą mający 
pewne podstawmy. Koncepcja jego jest gigan
tyczna, inscenizacja posługuje się pomysłami 
doskonałymi i orygilnalnemi formami, poszoze- 
gólita sceny robią potężne wrażenie. Ramy po
mysłu »Motropolis« z ia ją  się być wzięte z po
wieści W ellsa ^Podróż w czasie*, k tóra przy
szłość społeczeństwa ludzkiego przedstawiła w 
obrazie ludzkości podzielonej na dwie zupełnie 
odrębnie połowy: podziemny świat robotni
ków i *naziemrly«, pełen rozkoszy świat rzą
dzących. W »MetropoBs« niawiązana zostaje 
łączność między temi dwoma światami dzięki 
miłości między synem władcy »Metropolis«, a 
dziewczynę, k tó ra jest jakby apostołką i proro
kinią podziemi. Zresztą do akcji filmu wplecio
ne są wszystkie możliwe koncepcjo »globalne« 
i hisrtrjozoiiczno-artyst. m yty, od interpre
tacji legendy o wieży Babel począwszy —  a 
punkt ciężkości spoczywa, nie w fabule, lecz w 
realizacji, k tó ia  u widzów wyrywa częste o- 
krzyki zdumienia. Niektóre momenty są wprost 
niesamowite.

Opowieść filmowa o ale dobranem
towarzystwłe« jest milo przeplataną komicz
nymi momentami sentym entalną historją miesz
czańską z życia Wiednia, na której widzowie 
bawią się doskonale — tom bard 7, i ej, że Xenia 
Desr.j jest zdecydowanie ładną dziewczynką, 
typek * Zawad ikr« co chwila rozśmiesza do lez 
i gra wszystkich zresztą wykonawroów jest do
skonała.

*Ognisty potwór« to film typowro am ery
kański, niezmiernie sympatyczny i miły w c a 
lem »w*sięeiu się« do widza. Opowieść o pierw- 
szein połączeniu linją kolejową dwóch ocea
nów w poprzek Ameryki zobrazowana jest mi
strzowsko we wszystkich szczegółach (jest na
w et »żywy« prezydent Lincoln, świetnie zro
biony). a w  nią zręcznie wpleciona historją ro- 
m an.yczna Film ma nadto tę zaletę, że^
interesujący dla starszych — możliwy jost 
także dla młodzieży, a  naw et zawiera pier
wiastki dydaktyczne, po ^ a m e ry k a ń sk u *  uję 
te.
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KEZALJAIfS 
KSIEtMICZKI CRI01TSSK
Drama! miłosny w 8 ̂ aktach. W roli księżniczki 
G rausUuk na]suiakoixui sza ai tystka amerykańska

KOUM& TJILMafMSE
SZTUKA 1 j  pvJana4

G IG A K TY rzN B ARCYD^aU.O Fli.M OW R

METROPDLIS
Seansy punklualnle o godzinie 4“45, 7 i 9*16 — 
w niedzielę od 3-ciej prssy pełae') orkiestrze. — 
Niebywała senfeac‘a Krakowa, — Program dwugodz.

SZTUKA l i i i  lanaij j  |  SZTUKA

W A N D A
Gerirudj 5

Pcc7.ąl. przedsl. 
o g. 5-e?, 7 1 9*10 
w ni oaz. od 3-e/

Fodw’ó 'ny program sensacyino - komeajowy !

pm i m m m
U PEŁSEM MORZU JIKO BOKSERZY
awanlurnicza komedia w 8 aktach, retna ko- 
miimii. Ponadto nieby wata ali akc>'. Sensoc^auy 
dramat o niewidzianych dotąd scenach t

rtA -m  Swtcrr.w
.GCIKCHA’ywi#*łą,*CłA»**ł-łłx. u.

Pocz, przeclst. 
o g. 5. 7 i 9, 
w niciłz. od 3

^  N ow a j ic r ta  kinetnaSo2»*ay 1

S Z A L E Ń S T W O
(POŻAR SERC)

Dramat w 8 wielkich aktach roz<yry- 
wa ący się w Dos i podczas rewolucji 
bokzcwici-iej oraz w ł aryżu i N cei. —
W  ro lach  g łów nych : J r t c ą u e  C a te ln in e  
Kaniny L yun , R o g e r K a r l i inni
hn jionu jąeri I lu s tr a c ja  m u z y e m a

mś

Stradom 15
Seansy 0.71 S-to

H a r r y  P erl
w s\vo'm najlcpezym obrazie, 2 ser e, lb aktów 
w caości, w gensacytaiym iilmie pod tytułem

C M  BCLL9
Ince rol« kreują: H cu n i W eisa  I E ry k  
K ai s e r  'Fit?. — VII m o niebywałym rozgłosie 
Awialowym. — Największy cyrk świata — Ne* 
bywała wystawa. — Program dwugodzinny

s ą § l © w ©

O MĘŻOBÓ JST W O.
Dz-lś w sądr/ie okręgowó’m w Krafcowie przed 

trybunałem przysięgłych rozpoczną się rozprawa 
przeciwko Annie Paizduirowej, lat 56 Jicząoej, oekar- 
żotnej o zbrodnię zabójstwa, dokonanej na swym 
własnym męża. Według aktu osika.rżttrtia, dnia 7 
listopada ub. r. doszło między małżonkami Anną 
i Kazimierzom Paizduirem, rolnikami w Do1 w.y- 
cach do kłótni i bijatyki, podczas której Paaćhiro-

U L  K A B A R E  ł
KABARET „CITY“
iirzy ulicy św. Gertrudy 23 (wejście od plant)

Telefon 323.
Nowy program. Codziennie przedstawienie od U wieczór 

Wsteo wolny. 0-20

Z TEATRU M. IM. J. SŁOWACKIEGO. Dziś 
po raz 21-sizy na przedstawieniu popularn-em „Kre
dowe kolo“. Rolę Tonga wykona p Kustowski. 
Zresztą olisada pieanjowa z p. Hańską w roli głów-

^



N O W A  R E F O R M A

' TEATR POPULARNY „NOiWOŚCl“. Dziś w po
niedziałek i codziennie wesoła rewja w 22 obra
zach p. t.: „Ja chcę na płótnie...11 We wtorek od- 
będizro się zakończenie karnawału w teatrze popu
larnym „Nowości11 p n y  ul. Rajskiej 12.
1 ADA SARI, nasza słynna śpiewaczka koloratu
rowa, wystąpi w Krakowie z jedynym koncertem 
d z iś ,  t. j. w poniedziałek, 28 bm. w Starym Tea
trze o godz. 8 wieczór i wykona piękny oraz bo- 
Kąty program.

TRADYCYJNA ZABAWA K. S. „CRACOVII“. 
W poniedziałek 28 lutego hr. o godz. 10 wieczór 
w sali Towarzystwa lekarskiego urządza K. S. 
,,Oracovia:i doroczną zabawę. Zabawa ta ściągnie 
zapewne licane tłumy sportowców, chcących we
soło zakończyć bieżący karnawał.

ZABAWA TANECZNA NA KOLONJĘ W PO 
RĘBIE, odbędzie się, jak już donosiliśmy, jutro, 
we wtorek o godz. 9 wieczór w salach Towarzy
stwa Strzełeckiego.

BRATNIA POMOC MEDYKÓW U. J. w Krako
wie urządza we wtorek dlnia 1 marca. b. r. w sadach 
Towarzystwa lekarskiego przy ul, Radziwillowskic j 
4, „Wieczór Towarzyski11. Początek o godz. 21. 
Zaproszenia wydaje się codziennie od godiz. 13—1-1 
i od 19—20 w lokalu Bratniej Pomocy Medyków 
U. J.. Kraków, ul. Kopernika 30, I p.

Kawiarnia Teatralna w Krakowie
Teł. 2330 vis a vls Teałru im. J. Słowackiego Tel. 2320 

Corlzennie wieczór o godzinie 8'30

DANCING FAMILIJNY
.potoczony z  wybiciami pierwszorzędnych artystów tanecznych.

W niedzielę i lwięta Kive Oclock. 9

REPERTUARY:
TEATR PM p ;.0 ''VAOXIEGO 

Poniedziałek, 28 lutego: „Kredowe kolo11 (popu
larne).

Wtorek, 1 marca: „To, co najważniejsze11 (popu
larne).

Środa, 2 marca: „Wiedza radosna11 (popularne).

G R U Ź L I C A
PŁUC

jest nieubłagany 
i corocznie, nie 
robiąc różnicy dl a 
wieka, płoi i eta
nu, kosi miljony 
ladii. Przy zwal- 
czaniu choróJ 
plac i,veta bron- 
ohitu i kaszlu pp. 
Lekarze ttoanją 

,Btlsam  TlocoPn Aga1'. który ułatwiając wydzielanie 
lię plwociny wzm/:> o: »Aręnntzm i Bamopoczucie chorego, 
powiększa wagę Ów* i asawa kaszel. Używa Sią za po- 

lekarza. Sprzedają aptakl 1 skład? apteczce.

E  k r a j u
STAN ZDROWIA MARSZ. PIŁSUDSKIEGO po

prawił się znacznie. Gorączka niemal całkowicie 
ustąpiła.

KS. METROPOLITA SAPIEHA wyjechał dzisiaj 
do Rzymu.

ZAKOŃCZENIE SYNODU PRAWOSŁAWNE
GO. W sobotę zakończono sesję synodu cerkwi 
prawosławnej w Polsce. Synod omawiał szereg za
gadnień, m. in. sprawę zwołania ukraińskiego zja-z 
dli: cerkiewnego na Wołyniu i prośbę kościoła ma 
rjawiecikiego o nawiązanie stosunków braterskich.

WYJAŚNIENIE RZĄDU W SPRAWIE „GŁO
SU PRAWDY". Prezydjium Rady ministrów ogło 
eito komunikat z oświadczaniem, że dziennik 
„Głos Prawdy11 nie jest w żadlnej mierze wyrazem 
poglądów sfer rządowych i że nząd żadnei odpo
wiedzialności za enuncjacje „Głosu Prawdy11 ni? 
ponosi.

CHOROBA ARCYBASZEWA. Znany pisarz ro
syjski, M. Arcybaszaw, przebywający na emigracji 
w Polsce, wedle doniesień pism warszawskich, za
chorował ciężko na maningitis na tle tubecLoli 
nem.

ZGON POSŁANKI ZOFJI 90K0LNICKIEJ. —
Wczoraj zmarła w Poznaniu po dłuższej chorobie 
posłanka Zofja Sokolmcka z ZLN.. Ś. p. Sofcoł- 
nicka, urodzona w roku 1868 w Krakowie, ukoń
czyła tu kurs a. naukowe na tutejszym uoiwersyte 
de Jagiellońskim, oraz wyższą szkołę mu
zyczną. Od roku 1915 była łącznikiem między kra
jem a agencją, lozańską i Komitetem Narodowym 
w Paryżu. W roku 1918 została członkiem sejmu 
Jzienieowego poznańskiego, a od roku 1919 po- 
dem na Sejm ustawodawczy i obecny. Przez cały 
pzas była członkiem komisji szkolnej, gdzie rozwi 
|ała bardzo energiczną działalność i była referent 
ką licznych wniosków i projektów ustaw.

OSKARŻENIE DZIENNIKÓW. Minister skarbu 
p. Czechowicz zwrócił się do prokurato-rju pray są 
tłzie okręgowym w Warszawie celom ścigania 
dzienników, które podały fałszywe lub przekręco
ne wiadomości o rokowaniach w sprawie pożyczki 
zagrani ornej dla Polski. Do odpowie (Mahiśei są
dowej pociągnięci zostaną wydawcy oraz redak
torzy odpowiedzialni „Gazety Porannej Warszaw
skiej i „Naszego Przeglądu11.

KONFERENCJA WETERYNARYJNA W WAR
SZAWIE. Z Warszawy dononzą: Naczelnik w d p 
weterynaiji w min. R. i D. P., p. Ilerlman, uclaje 
się do Paryża' w celu wzięcia udziału w por wszem 
posiedzeniu międzynarodowego komitetu dla zwal
czania chorób zakaźnych u zwierząt. Posiedzenia 
komitetu rozpoczną się w dniu 7 marca br.. VV"Ziną 
w nich udział 33 państwa.

POLSKI STATEK SPACEROWY. Z Warszawy 
denowzą: Staraniom Ligi morskiej i rzecznej w bie
żącym sezonie na wodach polski-: go morza kurso
wać będzio pierwsizy polski statek spacerowy. — 
Doty cli czas przybrzeżna żegluga, morska była w rę
kach niemieckich. Pierwszy ten statek będzie no
sił nazwę „Stefan Batory11.

SPRAWA PRZENIESIENIA FUNDACJI BA 
RONA H1RSCHA Z WIEDNIA DO WARSZAWY 
omawianą jest szeroko w prasie żydowskiej. W wy
wiadzie specjalnym z prezesem .kuratorjum. p. S. 
Natansonc-m, stwierdza „Dziennik. Warszawski11, że 
przeniesienie fundacji barona Itiracka, z Wiednia 
do stolicy Polski, jest kwestją najbliższych miesię
cy. Ustanowiono już listę przyszłego kuratorjnm, 
które ukonstytuje się na wiosnę w Warszawie, 
a którego statuty i zarząd już zostały zalegalizo 
waaie.

W skład zarządu wchodzą: prezes Stanisław Na
tanowi, wiceprezes dr Edmund Kohn i adwokat S. 
Ettinger. M. in. do kuratoirjum wejdą: sędizaa dr 
Binder Wiihelm z Krakowa, prof. <łr M. Allerhamd 
*e Lwowa, dir Rafał Landau z Krakowa, dr Emil 
Parnas ze Lwowa, poseł dr Leon Reich, poeci dr H.

Za spokój duszy ś. p

Aleksandra Świątkoiskiego
k u p ca ,

jako w  trzecią rocznicę śmierci odprawiono  
zostanie w e  wtorek <ln a 1 m a r c i - 1 9 2 7  roku 
o godzin ie  11-tej w kościele N. Panay Murji

N abożeństw o żałobne
j-.. ro pozostała żona zaprasza Krewnych, 

Przyaiciót i So’ogów Ziartego.

Ruzmarin, dr Filip Solileidior. wieeptcz. m. Krako
wa Józef Sarę z Krakowa, dyrektor Henryk Gltiok- 
stral z Wiednia., d:r Amołd Aschoi z Wiednia..,dr 
Ludwik Ćwikł i iiski, były austriacki minister 
oświaty

Ogólne po-];-kie kuratorjum zastanawiało się już 
nad przyszłym programem i dosizlo do przekonania, 
że utrzymanie z fundacji Ilirs-e-ha (ypu powzcch 
nych szkól jest bezcelowe. Najprawdopodobniej 
zajdą zmiany w tym kierunku, że uda się otworzyć 
szereg zawodowych szkół, które znajdą więcej za
stosowania do obecnych warunków w 1’ułsce.

ODROCZENIE SŁUŻBY WOJSKOWEJ MATU
RZYSTOM. Ministerstwo spraw wojskowych za
rządziło, aby maturzyści, którzy s-tają. do poboru, 
mogli uzyskać 3-miedęezne odroczenie. Zaintere
sowani muszą jednak złożyć wcześnie podania 
w swoich P.K.U.

STAN BEZROBOCIA. Według danych państwo
wego u-rzędu pośrednictwa pracy ostatnie tygo- 
wmiowe sprawozdanie z rynku pracy za czas od 
12—19 lutego br. wykazuje 212.302 bezrobotnych, 
którzy zarejestrowali się w państwowych urzę 
dach pośrednictwa pracy. W stosunku do poprzed
niego tygodnia sprawozdawczego, liczba- zareje
strowanych bezrobotnych wzrosła o 3.704 osoby.

PIERWSZY ŚLUB W KOŚCIELE NARADO 
WYM. Z Warszawy telefonują, nam: W niedzielę 
w kaplicy polskiego kościoła narodowego w War
szawie, został pobłogosławiony pierwszy związek 
małżeński, udzielony w tym kościele. W kaplicy 
i na podwórzu zgromadziło się około 1.000 osób.

SKAZANIE REDAKTORA NA WIĘZIENIE. 
Warszawski „Kurjer Czerwony11 zamieści! przed 
kiillcti miesiącami wiadomość o nadużyciach w bu
dżecie teatrów miejskich. Omawiając to nadużycia, 
„Kurjer Cz.!l zaznaczył, żc głównym w:nowajcą 
-fałszowania budżetu, jest F  ezydent miasta War
szawy. p. liski, który potrzebował pieniędzy na 
wyjazd do Włoch. Wiadomością tą uczuł s:e pre
zydent liski obrażony i zaskarżył redaktora „Czer
wonego Kurjera11, p. Butkiewicza, o obrazę czci. 
Po przeprowadzonej rozprawie sąd skazał red. 
Butkiewicza na 3 miesiące więzienia i 1.200 złotych 
grzywny.
" SKONFISKOWANA ODEZWA. Koniisarjat rzą 
du w Warszawie, skonfiskował odezwę Ligi obro
ny praw człowieka i obywatela, zamieszczającą 
szereg ostro zredagowanych zarzutów przeciwko 
więziennictwu polskiemu i sądom polskim.

Odezwę podpisali mł in. posłowie Śmiairowski 
i Thuigutt, senator Posic r, adwokaci Berens-oa, Dą
browski i Szymański, literaci Andrzej Strug, Jan 
Nepomucen Miller, Zofja Rygicr-Nalkowwka, Maria 
Dąbrowską i ICaro-1 Irzykowski.

BACHEACH UWOLNIONY Z WIĘZIENIA ZA 
KAUCJĄ. Na posiedzeniu sądu okręgowego posta
nowiono zwolnić z więzienia, prewencyjnego b. kie
rownika. brygady dla tępienia fałszerstw pieniędzy 
przy uirzędsie śledczym w Warszawie, p. Daniela 
Bachracha, za. kaucją 5.000 zł. Najsensacyjniej- 
sztm w tej sprawie jest to, że pieniądze na kaucję 
uzyskał Bachrach przez sprzedanie napisanej 
w "więzieniu książki p. t.: „Szajka fałszerzy mię
dzynarodowych11.

AWANTURA w  WIĘZIENIU. Ze Lwowa do 
noszą: W więzieniu wojźkowem przy ul. Zamnrsty- 
nowskicj czterej więźniowie, odsiadujący karę 
dłuższego więzienia, z niewiadomego jeszcze powo
du wszczęli w jednej z cci wielką, awautuię, za ba-

\ V

O d p o w i e d ź  s o w i e t ó w  n a
..Nowej Rtfur

not
(Telegram

,U(
st
wietów, ustalony przez radę komisarzy ludo
wych, a będącą odpowiedzią na < statnią notę 
Anglji.

Odpowiedź sowietów ma być utrzymana w 
ostrym tonie i stwierdza, że Anglia nie ma tak
że i tym razem żadnych konkretnych podstaw

przez Angiję przepisów postępowania, oraz od
p n ra  fon noty angielskiej w siosuni-iu do Czi- 
czerina.

Włączcie nota stwierdza, że Sowiety pragną 
pokojowego rozwoju stosunków z A nu! ją. a 
angielską groźbę zerwania stosunków dyploma-

do u>ratepov,mna z zarzutami przeciw m wic- tycznych z Łow.ctssKi nie nioże przyczynić się
lor Nota auzujo na szereg ostrych antyso- od utrwalenia pokoju w  Europ e
wieekkh wystąpień członków rządu angiel-

G U S T A V  B G E H P d
SAVa:<KERlC et PA SFU dt lE

Londyn, 28 lutego iJ-AT). »OI>scrvor« donosijapońskich  do porozumienia między Kaufoń 
z Szanghaju, iż według obiegających tam jw -! czykanu a wojskami prHnooiemi. 
głosek, doszło za pośrednictwem delcgaiów

więźniów oblewać zimną wodą. z motor, sikawki, 
Osla.tecanie awatnt-wiuików zdołano ubezwładioić 
Wucożoo dochodzenia co do przyczyn zajścia.

ARESZTOWANIE OFICERÓW ZA OKRADA 
NIE LISTÓW I INNE NADUŻYCIA. Władze woj 
skowe stwierdziły, że w 13 pułku artylerji konnej 
wo Lwowie, dzieją się różnego rodzaju nadużycia 
Mianowicie z listów, nadchodzących do pułku, 
ginęły pieniądze, a nadto odbywały się ma!wersu, 
cje z przekazami pieniężnymi. Dalej stwierdzono, 
że prywatne konie pociągowe były utrzymywali*- 
w stajni ko-sztem skarbu i wysyłane na zarobek 
na mia.sło. Powozili niemi żołnierze w ubraniom 
cywilnych.

Pod zarzutem wykradania pieniędzy i malwcr- 
sacyj przekazami, aresztowany został por. Wró 
blew&ki, przeznaczony do odbierania poczty pułko
wej, a pod zarzutem drugiego powyż wspomniano- 
go nadużycia, aresztowany został por. Barański 
Obu oficerów o<lstawiono do więzienia wojskowego 
przy ul. Zamars-tynowskicj.

SAMOBÓJSTWO STUDENTKI NA ULICY WE 
LWOWIE. We Lwowie odebrała sobm życie przez 
zażycie cyankali. które wzięła z gablotki uniwer 
syUrkhgo iaboratorjum, studentka ostatniego ro
ku c-hemji, 23-łelnia Marja Błońska. Ucząc się* do 
'końcowego egzaminu wpadła w ro-zstrćj nerwowy 
i ztracizną błąkając się jakiś czas po ulicach, za
szła na odludną ul. Żyżyitoką, gdzie po zażyciu tru
cizny, natychmiast padła trupem. Zmuda cieszyła 
słe opinją jednej z najk-ps-zyc-h uez nic uniwersy
tetu i otaczana była powszechną sympa-tją kole
gów.

POŻAR „SOKOŁA" W STANISŁAWOWIE. -
W gmachu „Sokoła" Macierzy w Stanisławowie 
wybuchł zeszłej nocy z nieznanej przyczyny pożar 
i zin-isaczy* cały gmach w-ra.z z urządzeniami. Szko  ̂
dy są bardzo wielkie. Po-dczas akcji ratunkowej 
s&rcg osób odniósł zranienia.

OPŁATY KLIMATYCZNE I FREKWENCJA 
\Y ZAKOPANEM. Energiczne ściąganie opłat z ta
ksy klimatycznej od przyjezdnych do .Zaikenanegc 
dało w styczniu 40.358 zł., tak, że przeciętne wpły
wy z taksy wyniosły dziennie 1 345 z . WT styczniu 
br. ogólna frekwencja gości wyniosła 3.775 przy- 
jezdnydi, w lutym frekwencja, wzrosnm w dwój
nasób, gdyż do 24 zanotowano już 6.679 p«rzyjez- 
dmych, z czego trzy ezwarto byli chrześcijanie 
a jedna czwarta żydzi.

TRAMWAJE W ZAKOPANEM. Grupa finansi
stów z Brukseli, a to Ste Fi.nainciere dea Pays de 

LEst odmaiosła sie wzez swojego delegata, p. Da-

Z Warszawy donoszą: ' słu.
N oty ubiegłej dokonano zamachu rabunko- rzt 

w ego 1 morderstwa w pacifgm zdążającym z 
Białegostoku do Warszawy. W wagonie II. 
klasy pociągu osobowego nr. 815 jeieha.i do 
Warszawy urzędnik dyrekcji lasów państw o
wych z Białowieży. Stanisław Gadomski, który 
wiózł ze sobą walizkę 7, większą sumą pienięż
ną, jaką miał wpłacić do Banku Pobkicg-o.

Ńa stacji Hajduki wszedł do wagonu jakiś 
tajemniczy osobnik. Gdy pociąg był w polnym 
biegu, przybysz rzucił się na Gadomskiego i 
uderzył go jskieniś tępem narzędziem kilka 
razy w głowę. Gadomski p^dl trupem na miei-

. 1niela Beiłam, oraz. p. j,nź. Brzozow skiego z Łodzi,j 150.000 grzywny. Ponadto 
po poprzedniam zbadaniu lut. terenów, w krótkiej, na pięcioletnią banicję.
drodze do tutejszej gminy w sprawie budowy tram j ..................  - —
waju eltktiyoznego. T ow arzystw o to  projektuje; 
założenie lu.ij tram w ajow ych , łączących dworzec 
koło.jowy 1  eont.rum miasta, dalej z ulicą Zamoj
skiego z Kuźnicami, Jaszczu ró w k ą , oraz z dzielni
cą przemysłową.

W dafczym planie projektuje u tworzenie komu
nikacji tramwajowej z Morskiem Okiem Zrealizo- 
wamie tych planów zależnem jest od rozszerzenia 
obecnej elcklrowni, względnie wybudowania no
wej, oraz od możliwości poprowa.iken.ia Ikiji tram
wajowej dotychcizasowomi drogami. W z wiązi, u 
z tom wyłoniła się również kwest ja przeprowadze
nia wyciągu elekiryeznego na skooznę na Kro
kwi.

ZJAZD OKRĘGOWY T.S.L. dla powiatów w za 
chód niej Malopolscc i obwodu 
będzie się w Szczakowej 6 marca 
przedjoi. w sali Domu LuJowfgo TSL. Konieczny

T E L E G R A M Y
Bełegseje jfueefśs g P riiy^R ia  

RzsczypasfieHte!
(Telefonem od nmszego korespondenta). 

W arszawa, 2S lutego. Przybyła do W arsza
wy i będzie, ju tro  przyjęta przez* prezydenta 
Reczysposlitej delegacja Hucułów z powiatu 
Kossowskiego, k tó ra w /.wiązka z hążącemi 
wciąż jeszcze, niczem nieuzadnionerrń pogło- 

>:ł zv>ok; zamordo- 0 rzekomenl odstąpieniu części Poknc«a
iedzy ' stacjami , 5 ow“ ”pńiis?ivl Zl° Ży° wyfa,ty lo^ainuści " " ,K c

w  m m m
l o  dakona-irlu morderstwa bandyta otwo 
< kno wagonu i w r .- rc  

waucgo. Znaleziono je pomiędzy stacjami 
że i S.YnuaiYKze w- odległości 800 m. od stacji.
Następnie bandyta nie dojeżdżając do Siedlec M Kfl ł
wyokoczyl z pociągu 1 pod osłoną nocy zbiegd r u » I u 4łiŁt;iUf&YAU p c liC y  w  Z
w niewiadomym Ireuimku. . . .  i 1 U t t S s t !

/arzadzouy na-tychimast pościg pod kiąiun-, rc  , r. . T,
kiem kom endanta' policji w Białymstoku, Bat- 1Verdu“ >, . lllte&'? .\? A T >. P a r la m e n ta r z y  
ciokiego, me dał dotychczas wyniku. Zwłoki i^ k c y  którzy optrfflih onegdaj S trasburg o
.umordowanego przewieziono do S i e m h . t r c z . ' . ^  w‘f yxnflh ^  ^ e tz u , gazn>
v  . . • • • i • ! ,  > .  d n u  pewittKii na dwo-rcu precz delegacje radyrtie ustalono jeszcze, ile pietnedzy wuozl Ga- . . 1 . = iau-y
ioms*:; -oh,a ' innojskmj, jnezesa miejscoweej grupy towarzy-

 0 _________ jstw a przyjaciół Tolski adw okata Plas.-iarta,
Wielkiego przyjaciela Polski, który w wrygio-

— .szenem przemótsjenht w serdecznych słowach
p wyraził sym patję ludności miasta Metza dla

Polski, IV południe wypieczka polska przybyła.
do Y ed u n , gdzie była powito na na dwreu

wszysi-y zostali skazani

iS g lte e s s  s stosunku u t« f
przez mera m iasta Scbleiiera oraz szereg in
nych f sobistości. jdziła

Pisma gdańskie donoszą-, źe litewski pre- 
-lrijer Waldemaras, w swojem oświadczeniu j 
progurmowem powiedział między innemi:

Rzad litewski dąży do międzynarodowego

jcć-it udział delegatów Kół i Gzytołń, nalożąeyfti do 
obiębu działalności Związku okręgowego TSL 
w BreeseecwKO. Sympatycy idei TSL. miłe będą 
widziaiaii na Zjeździe.

NAPAD RABUNKOWY NA DOM BEZBRON
NEJ KOBIETY. Oregda.j w nocy we wsi Krościen
ko Niżne, obok Krosna, dokonano napadu rabun 
fcowego, połączonego z usiłowaniem morderstw m. 
Ofiarą baiKlytów padła Marja Urbankowa, a spraw
cami napadu byli tamtejsi mieszkańcy: Jan Preis
ner, liczący 24 lata. Józef Płaza, lat 18, Stanisław 
Kowaleiwski, łat 20 i Jan Walaszczak, liczący 22 
lata. — Rabusie pobili ciężko bezbronmaą kobietę 
i zabrali jej aż... 5 złotych.

MASOWE MORDERSTWO. Z Białegostoku do
noszą: W Biskupicach, w pow. wolkowyskim, nie
jaki WTodzimierz Daniec, niedawno skazany- na 3 
miesiące więzienia za pobicie matki, zamordował 
siekierą 73-łetnicgo ojca i 60-letnią matkę, za- 
ctazeLl swojego szwagra Karola Szwanca i ciężko 
Ta,nil swego brata i siostrę. Sprawcę mordu aroez- 
tOWft.lłO.

Po ^ a ir ik r iis c iu  k ro n m i'c
j Z d e r z c i i i e  p e c ią g ó w  t o u a r a w j c h
* V,' nocy z sobotv na niedzielę kolo Piotrko-JWAtu 41‘iu ł» cmi. vict£>y uu , *t i “

zagwarantowania neutralności Litwy. T ak zw. Yia mistąp. o zderzenie sią pociągu tow aroue-
strefa woienna od strony Polski powinnd być S°> hlącego z Za0 .^bia węglowego z pociągiem
rddauą pod pewnego rodzaju międzynarodową towmiuwym idącym w przeciwnym kierunku,
adniinistrmeję i w ten sposób do pewnego s to p -j^  Rd'/ą nikt nie ucierpiał, maszyniści zdązyh w 
nia neutralizowaną przy zachowaniu strateg icz-, ostatniej cnwdi wyskoczą ć z loaomotąwy \

'v,,7 nych intere-sow Polsld na obszarze wileńskim, pierwszym pociągu uszkodzony został parowóz
a br n ,™ V ’! (1 -fi W ykonanie takiego progr.pm  wymagałoby nu- 1 kil,ta wagonów, wr drugim rozbitych z-ostalo
.. Tur Di-i..:.... . t.nrnbde dlnższA^n rza«u U tw n nip hAff^in nni- TG wagonów pustych. Zatarasowanie ruchu

10 godzin.

g s jr  ■: g i i  w  i  ZSZ A CCZELGA
C I I  M r s l s s i s z ^ e l a

KRAKÓW, ULICA SZCSiiPAWSKA 7, L P.
rozpoczyna dnia ó-go marca 1927 r. SM

l i w r s a  f e y o lu  I s z y c i a
Informacyj udz:e ls  się codziennie w kaneeiarji  
szkoły między g. 9 —9. Formy na zamfiwienia.

turalme dłuższego czasu. Litwa nie będzie uni- w agono w pus 
kala rokowań z Polską, zmierzających w tvm I-r7/ 2 zatoi trwało 
kierunku. Błędem jednak byłoby żądać od r a - ! Nasz korespondent wiarezawski donosi: 
zu wszystkiego, a  nic z tego nie osiągnąć, albo] H ka*a3u cfie  kolejowej kolo Piotrkow a nad- 
też zachować się odmownie wobec propozycji

H e  ś w i s k t t a .

częściowych. Wreszcie zasadą rządu litewskie
go jest nie szukać ścisiego oparcia o żadnego 
z większych sąsiadów Litwy,

W skazując na rzekomy plan przyłączenia 
Litwy do Polski wzamian za oddanie przez 
Polskę korytarza pomorskiego, premjer Walde- 
maras oświadczył, że Litwra  jesi stanowczo 
przeciwna wszelkim 'szn eh erkom z korytarzem  
poLikbn, pozatem zamiarom takim Rosja nie 
mogłaby eię spokojnie przypatrywać i wedle 
wszelkiego prawdopodobieństwa, nie zgodziła
by się na taką zamianę, albowiem byłoby to 
niewątpliwie nowym powodem konfliktu.

Gatłńsk, 28 lutego. „Danzlger YoUestimme' 1 
omawia sprawozdanie litewskiej ajencji praso
wej E lta o ekspose W aldemarasa, oraz o w ra
żeniach pobytu delegacji litewskiej w Wilnie 
z racji pogrzebu Basanowucza. Elta podkreślała 
kurtuazję władz polskich i gotowość rządu pol
skiego do zlikwidowania sporu polsko-litew
skiego. Dziennik widzi w tern przygotowanie 
gruntu do porozumienia polsko-litewskiego, 
tum bard ziej, że w tym klerunlru wypowiada się 
również prasa Btewska, bez względu na zapa
trywania polityczne.

ZagsłiKttłe p tz itiłiie d i wijsk 
SSiL-f

P P Z F D W C Z E S N A  M O B IL IZ A C JA  N A  L IT W IF .
Z Wilna donoszą: W Kowieńszozyżme gminu
otrzymały od komendantów rejonowych zapasy 
plakatów mobilizacyjnych, które miały być roz
plakatowane na wypadek mobilizacji. Wójt gminy

chodzą następujące szczegóły:
W  sobotę o godz. 9 wieczór wyruszył z 

uo trfc iw a w kierunku do Katowic pociąg to
warowy nr. 281. W skutek gęstej m gły pociąg 
ten w pobliżu stucii Rospree najechał na  po- 
\ ia g  towarowy nr. 93, naładow any węglem. 14 
wagonów pociągu nr. 281 uległo rozbiciu, pa
rowóz 1 kilka wagonów pociągu nr. 93 wysko
czyło z szyn i uległy zniszczeniu, zasypując 
tor grabą warstwą węgla.

W  Lad za pociągiem towarowym zdążał po
ciąg osobowy, do któórego doczepiony byl w a
gon salonowy dla ministrów1 Kwiatkowskiego 
i Zaleskiego, ajdąeych do Katowic. Fociąg^ ten 
w chwil kaiastrofy  pod Rosprzą wyprawiony 
byl już z Piotrkowa i zatrzymany został szczę
śliwie na poi kilometra przed zniszczonymi 
wskutek kaiastrofą7 pociąga mi. Znajdujący się 
w tyle pociągu w-agon salonowy odczepiono, 
wycofano przy pomocy maszyny sprowadzo
nej z i iotrkewa i skierowano inną drogą.

Uprzątanie toru pod Rosprzą trw ało do ra 
na.

DZŚAl  g ie ł d o w y
AKCJE MOCNE. DOLAR Sł.ABIEJ.

Kraków, 28 lutego.
W prywatnych obrotach pa.Mije już od soboty 

dla efektów7 tendencja zwyżkowa, przy sal,nom za
interesowaniu, jak i większych obrotach. Znacznie 
zyskały na kursie niektóre papiery, jak Górka, 
któro, w piątek lot.onio po 25.5, a dii.i po 27—20, 
dalej Jaworzno 17.80, Zieleniewski 17.80- -LS.OO,

Orany po otrzymaniu przesyłki z plakatami, na- Uiesiasńe trzymana jest w pegtowiu wojennym

Wśe<!eń, 28 lutego (PAT). »N. W. Journal* 
zamieszcza info nnacjc pesmego fabrykanta 
auslrjackiego, który bawił w Rosji i k tóry  na, 11
podstawie wiadomości zaczerpniętych z w iary-!' ■   7 to^  - -  - - . T '_ IChybie 5.9G, Chodorów 115—116, LI ■ktrownia 10,

ICegicfek; 37.5—38.5, Bank F-oiski 105, -Sierszagodnego źródła donosi, iż na Syberji i w

tyohmiast kazał je rozplakatować w całej gminie. 
W okodicy nastała panika. Rezerwiści poczęli się 
częściowo zjeżdżać, częściowo chować. Ostatecznie 
pomyłka wyjaśniła się po kilku dniach.

AFERA SZPIEGOWSKA W PARYŻU. /. Pary
ża donoszą: Rozpoczął się tu proces przeciw b, a.a- 
gidskiiomu kaipitanowi-lotuakowi, lYiliamow: Strau 
(tereowi o zbrodnię szpiegostwa na rzecz. NEmine. 
Strand&rs byl zastępcą wielu firm lo^nczyoh nire 
miecki-ch w Paryżu i w tym charakterze miał uła

»vM,a armji c m w o a  po,l Mczelną kouwn-1
dą Uborowicea, składająca się z 4 korpnsow 1! 13  j14 00 T oina O^G—0.27, Bank Przemysłu-
dywizji, rekrtrutającej się z m i ę d z y n a r o d o w y c h | 91 'Te’nden^  ,r!^ na u tr z y m u j e  się w  dal-
c-cliotników. razem 130.000 żołnierzy i 500 ar
mat. W czasie manewrów w lccie 1926 r. kie
rowali technicznem wyszkoleniem tej armji 0- 
fh: ero wie niemieccy, podczas gdy 20.000 pod
oficerów sowieckich zorganizowało wojska 
kantońskie. Przy pomocy Azji zamierzają sc-

twicny dostęp do sfer wojskowych. Z końcem, wiety pobić Europę. Tajno sprawozdanie znale 
gradowa, usiłował zbiec, jednak został aresztowany zj07]̂  na wiosnę 1926 r, w Szanghaju, zapo

wiada wielkie powstanie w Ind ja eh na r. 1927.w Kolonji przez francuskie władze okupacyjne.
Początkowo Strandeirs zapierał się winy — je

dnak po kilkugodzinnem badaniu krzyżowem przy
znał się, że niejaki Weber zaangażował go w ro.ku 
1925 do czynności szpiegowskiej. W jakiś czas po. 
tern przesiał do Niemiec raport, za który otrzyma! 
5.000 marek.

SKANDAL Z ODZNACZENIAMI W PARYŻU. 
Z Paryża donoszą: Zakończył się tu proces przeciw 
handlarzom Legji honorowej. Główmy oskarżony, 
M arali lluotte, b. szef w-min. handlu, skazany zo
stał na 3 lata więzienia i 25.000 franków grzywny, 
jego w-płpracowińcy Domoulia i iOamaset na 18 

nuesaęcy, względnie 1 rok więzienia i łącznie na

Pisma berlińskie donoszą z Moskwy, że w 
ostatnich dniach odbywają się przesunięcia 
wojsk sowieckich w kierunku Jekaterynburga 
i Omska. W edług tyci* samych doniesień zo- 
sitały przewiezione sowieckie wojska graniczr 
ne z obszaru Mińska na Daleki Wschód. Podo
bno załadowano w Mińsku również artylerię.

Jeszcze groźniej przedstawiają położenie pi
sma berlińskie w doniesieniach z  Hełsingforsu, 
k tó ry  podobno od piątku nie otrzymuje poczty 
z Rosji,

wy 0 .21.
Sjzym ciągu przy silnej chęci kupna.

Na rynfcu w alu t i dew iz dziś (ultima) terdemeja
nieco slatew  pod wptywcin zwiększonej podaży
i zapotrzebowania na- alołą gotówkę. Obroty dość 
znaczne, n a s t r ó j  słaby. W Krakowie gotówka 8.92 
do 8.93 ' ,caeki 8.9GM- W Warszawie gotówka 
8.91.75—8.91 L!, ez(ki 8.95 ){• —8.96. Wc Lwowie 
gotówka. 8.92J4 w towarze, czeki barkowo 8.95. 
W Katowicach gotówka 8.93 M, czeki 8.96.

Na wszystkich giełdach dia dolara nastrój s-Uby, 
przy znaczniejszej ilości towaru i slaibych obro
tach. Bank Polski płacił w dalszym ciągu w dnrn 
dzisiejszym za gotówkę 8.9G, za czeki S.93. Reszta 
dewaz w stosunku pa>ryt. do dolara utrzymana.

Zurych, 28 lutego. (PAT.) Paryż 20.34, Londyn 
SS.SSpĄ, Nowy Jork 5.19 7/8, Belgja 7_.30. Włochy 
22,72X* Hiszpanj-a 87.30, llolasidja 208.10, Berlin 
123.25,*5 Wiedeń 73.25, Sztok oh nim 138.80, Kopen
haga 138.60, Sofja 3.75, Praga 15.40, Warszawa 
58.10 Budapeszt 90.90, Białogród 9.12^,



M e w ® I n e | a 6<  w  Z .  P .  N . - l e
S e c e s j a  l i g o w c ó w .  —

N a j s i l a i e j s z y  k l s b  P o l s k i  d o  L i g i  n i e  p r z y s t ę p u j e .

W dni*ch weecrijiyrm i prz»iw*»»rajs*jm, od
bywały *ię w grodzie p*dwiwłl»km obrady Pol
skiego ZwĄ ta Pitki Noiałj, ktśr# miały prayaieść 
rozwiązanie lytoaeji, w jakitj znajdawało aiy pol
skie płasrstwo. Tymcza«»m wb:arz praawidywaaiom 
większości, birrącej udział w aaradaea, aprawa 
przybrała obrót wysoce krytyetny, ktkrsgo ujemne 
następstwa wj siąpią Lienątpliwia ze znaczną in
tensywne ioią i nie owsDnsns atraty przyaiasą 
sporowi pdii nośnej w Polsce. Pod kouiec abrad 
w drugim dniu vta!ne z»brane cświtćczyło się 
zći koniec: nością reformy obewiefo sys-esu 
r 4Z..ry*8< o n isirzestwo Polski i w tym też 
celu wybrano 8jec alną 1 om s;st, która nie po- 

pwzięła na poczteaniu żadnej konkretnej uchwały 
zmian, natomiast uc.iłwal*a zaprGi£-*n&vr8Ć za
wieszeń e na rok 1927 rozgrywek nFędzyofcrę- 
oow/cb, ułrzymufsc nalom ast w mocy mistrzo
stwa O krę jW f. iNa rerzrdek cbrad wanrgo zgro
madzenia P, Z. P. N.-n projekt tak zw, „L ’gi4< 
V r a le n'e wpłynął. To też nieco dziw nem jest 
jostąaienie przedstawicieli tuk zw. k ubów esoło- 
wych, którzy rrzyoczęli obrady w sali Izby handi. 
i przem., zakładając nowy związek piłkarski j od 
nazwą , Polska Liga Piłsi Nożnej41,

Trudno jest obecuie winić tę lub ową stronę 
z pośród obsrów zwalczających się. Wtna nie* 
wąijjliw ia leź/ po onu stronach, jeinakże ze 
względów fjrmain) ch, ze względów na prawo
rządaość, postępek „ligowców14 jest niesubordy
nacja, wyłamaniem się z pod ustaw przez siebie 
samych stworzonych. Postępowanie to mogło być 
nawit podyktowane przez „Instynkt samozałbo- 
wawczy*, jednakże w skutkach swoich może przy
nieść dla samych ligowców zamiast poprawy dal
sze pogorszenie.

Pamiętać należy, 26 najsilniejszy W PolSCS 
klub, Cractvia, akcesu swojego da Ugi nie 
zgłosił, że potrafi on igrupswać dekoła s'«b!# oraz 
pozosta'ych w P. Z. P. N-i» drużyn siły spsrtowa, 
która poswolą na utworzenie dwóch rywalizują
cych ze sobą, a pod względem sporiowym 
piłkarsko consjmniej równorzędnych obozów,
które, zw»]e*!»jąe się wzajemnla, przyprowadzą się 
do ruiny. Wobec tego czas jeszcze, ażeby napra
wić popełniony błąd.

Lista klubów, które ukonstytuowały Ligę przed
stawia się następująco: Pogoń, Czarni, Hasmonea 
ze Lwswa; Polonja, Warszawianka, Legja z War
szawy, Łódzki Klub Sportowy, Turyści z Łodzi; 
Warta a Poznania; Toruński Klub Sportowy z To
runia; I. F. C. z Katowic; Ruch z Górnego Ślą
ska i Wisła w Krakowie. Nadto w miejsce Cra- 
covii uchwalono przyjąć z pośród drużyn krakow
skich drużyn Jutrzenkę. Wreszcie walne zgroma
dzenie P. Z. P. N. ustaliło program nadchodzącego 
sezonu międzynarodowego, w którem przewiduje 
spotkania w kraju — ze Szwecją z końcem czerw
ca, z Węgrami w jesieni, poza Polską z Czechami 
na wiosnę i z Finlendją z początkiem czerwca. 
Nadto toczą się pertraktacje o rozegranie zawo
dów z Jugesławją, Rumunją, Turcją i Fiancją. 
Wniosek o pozostawienie siedziby P. Z. P. N. 
W  Krakowie mimo opozycji okręgów lwowskiego 
i warszawskiego przeszedł znaczną większością 
głosów,

Wyniki piłkarskie w kraju i zagranicą
Kraków. Craecvia — Krakowianka 6:1. Mecz 

ten rozegrano na bardzo ciężkim terenie. Zawoly 
skrócono o pół godziny.

Warszawa. Yarsuyia Czarni 4:0 (0:0); 
bramki zdobyli: Skolimowski (doie), Szopski i Ka
czanowski po jednej

K a t o w i c e .  K. S. Katowice 06 — Śląsk (Świę
tochłowice) 2:1 (0:0); Rozlzień (Szopienice) — 
Kolejowy Klub Sportowy w Katowicach 3:2 (1:1).

Dublin, irlondja — Szkocja 6:0. Międzypań
stwowe zawody.

Wiedeń. Sportklub — Rapid 4:1 (1:1); H -  
koah — Vieuna 3:2 (0:0); B. A. C. — F. A. C. 
2:2 (1:1); Simmering — Rudolfshiigel 3:0 (2:0); 
Austrja —  Slovan 1:0 (0:0).

Belgrad. Wacker (Wiedeń) — Jugos1avia 2:1 
( 1 :1).

Praga. Sparta — Yrsoyice 2:2 (1:0); Slavia— 
Żiżkoy 3:3 (2:1).

Budapeszt. Hungarja—Wac (Wiedeń) 3 :0  (1:0). 
Mistrzostwo pierwszej ligi: F. T. C.— Nemzeti 3:2 
(2:1), Sabiria— Bastya 4:0 (3:0), Ujpesti— „33“ 
F. C. 7:2 (4:1), Kispesti—Ili Ker 4:2 (3:2).

Gżjwisiiis ruchu budowiansoa

P O L S K A  Ł I H M  I S T i M M

m n& m t s .  a .
przewozi pasażerów, pocztę lotniczą i towary.  
L isty  i towary, w ys łano  samolotem, w  przeciągu  
y  k i lka  god  in dochodzą do rąk adretata.  
Opłata l istu  lotnicz . w ynosi  wewnątrz  kraju zl 0 6 0

do W iedn ia  „ C 8 ) 
Za lb t j  przesyłki wewnątrz  kraju i do W iedn ia  „ 0'50  
I’. L. L. u tr /ym u je  komunikację lotniczą między  
W arszaw ą, Łodzią, Krakowem, Lwow em  Gdań
sk iem  i W ied n iem , oraz Krakowem i  Lwow em,

II Jnformujcio się:
Warszawa, N ow y-Sw iat  24, tel. 9 00. 
Kraków, św . Anny 4, t t i .  H2-22. 
Lwów, Hotel George,  te l .  819 i 936.  
Sduńsk, Wrzeszcz, tel. 4 !ń-3I. 
Wiedeń, Tcgetthoftstra6so Nr 7.

tel. 78-3 94.

|= !J

my mogące pomieścić 3—4 rodziny, zatem dom 
ki, których koszt można przyjąć w p.zybliże- 
niu na 30—50.000 złotych.

Ustawa o rozbudowie powiada w a-rt. 12 , że 
można udzielać kredytów budowlanych do wy
sokości 80% kosztów budowy łącznie z war
tością placu, Krakowski jednak komitet w od
niesieniu do prywatnych postanowienia . tego, 
i całkiem słusznie, się nie trzyma, dochodząc 
przy udzielaniu pożyczek do wysokości 50—55 
procent. — Zatem jeżeli przejdę teraz do wyżej 
przytoczonego p-zykładu, to w wypadku udzie
lenia pożyczki na budowę kosztującą 50.000 
zł, pozyezka wynosiłaby kwotę 25.000 zł. — 
Zaś kw ota 216.000 zl przy rozdzieleniu jej mię
dzy 8 czy 10 chcących budować spowodowała
by obrót ogólny nie 216 ale 500.000 złotych, 
dałaby zarobek S czy 10 budowniczym, i co- 
najmniej 250—300 robotnikom, nie iieząc ca-

nosi około 132 mil. zł w złocie. Korzyści innych 
poza eksportem węgla Polska prawie nie mia
ła, gdyż nadw yżki'eksportow e koksu, produk
tów naftowych i żel*za były nieznaczne. Ponie 
waż zaś saldo czynne bilansu handlowego wy
niosło prawie 410 mil. zł twierckenie więc, ża 
było ono os;ągnięł® jedynie deięki eksportowi 
węgla, j«34 zupełnie niesłuszne. Potwierdzają 
to również dane doeeiowe, wykazujące, że ek- 
spotit wezywtkich innych towarów poza węglem 
był w r. 1026 o 2,451.385 tonu większy niż 
w r. 1925.

CHŁODNIE DLA CELÓW EKSPORTO
WYCH. Organizacje rolnicze przy pomocy k a
pitału zagranicznego tworzą w Warszawie To
warzystwo akcyjne budowy chłodni, przezna
cz o oj specjalnie dla przechowywania jaj i dro
biu bitego na eksport. Tereny pod budowę 
chłodni są już zakupione, budowa rozpoczęta 
będzie wkrótce. Równocześnie to samo Towa
rzystwo akcyjne rozpocznie budowę podobnej

w Gdyni dla p: zachowywania szybko

I.

c.hloo
psujących się produktów, przeznaczonych na 
eksport.

WALKA O STANDARYZACJĘ EKSPOR
TU JA J, Wobec zamierzonego przez rząd upo
rządkowania eksportu jaj z Polski, pewna 
grupa eksporterów jaj, w obawie, iż w razie 
wprowadzenia standaryzacji handlu jajami 
i kwalifikowania fiim eksportowych, nieliczni 
z nich będą w stanie uczynić zadość staw ia
nym wymaganiom, odbyła w dniu 21 b. m. ze
branie, na którem postawiono walczyć o u trzy
manie dotychczasowych zasad eksportu jaj, 
polegających na tern, że każdy handlarz może 
eksportować dowolne jakości i dowolne ilości
jaj.

Eksport jaj zajmuje jedno z naczelnych 
miejsc w eksporcie płodów rolnych. Wartość 
ekspoitu jaj z Polski w r. 1926 wynosiła oko
ło 80 mil. zł w ziocie, a mogłaby wynieść o 40 
procent więcej, gdyby wywóz jaj był należy
cie uregulowany ustawą, podobnie jak to ma 
miejsce w Danji, Holańdji, Irlandji, Łotwie 
i w wielu innych krajach.

W przeciwieństwie do uchwał zebrania, pier
wszorzędne firmy eksportowo-jajczarskie 
wspólnie z organizacjami rolniczemi, w trosce 
o podniesienie produkcji eksportu jaj, w ystą
piły do władz o niezwłoczne wpiowadzenie 
standaryzacji handlu jajami, oraz ■.kwalifiko
wanie firm uprawnionych do eksportu.

7, HANDLU NARZĘDZIAMI G 03P0D A R-

T odstaw owy, jedyny nasz przemysł budowla
ny znajduje się w stanie zupełnej bezwładności.
Przyczyn, powodujących to  smutne a dla pań
stw a i społeczeństwu zabójcze zjawisko, szukać 
należy, poza stosunkam i powojennymi — 
w ukształtow aniu się stosunków gospodar
czych. — Czasy inflacji, k tóre dla budowy były przez Spółdzielnie.

shiŻYia na wykończenie budowy domów przy tego szeregu związanych z tym; budowniczymi ®K *f?*L W ^ ij i te  spr/edazy ^ ^ d z i  gospo- 
uł. Syrokomli, przyczem zaznaczam, że była bo Rękodzielników w s z e l k i c h ka-togoryj. _ Poza tem , ut̂  i p a n u j e ^  doścH opat wideł "r.nbi
dalsza pożyczka zaciągnięta na budowę tych ; wywołałaby skutki zbawienne, bo rowmez za- ‘ ^  Jb-ron ,j kidtywatorów i wiele m- 
domów. Z kwoty 216.000 zł m ają być wybudo- radzenie brakowi mieszkań, a  przedewszyst- -1 <'■- A • ,- • , . . . ,

kiom i co najważniejsze, doraźne zmniejszenie nych. Ia h ry k i krajowe otrzymały juz tyle za
mówień ua sezon letni, że mogą zobowiązywać

bardzo korzystne, zezwalały bowiem na b u - j ‘ Spółdzielnie te oprócz ochoty budowania ża
łow anie za trzecią czy czwartą część wartości j pnych realnych wartości do budowy nie wno- 
przedwojennoj, jak  również daw ały ogrom ną! 3z;j — opierają się wyłącznie na kredytach, 
łatwość uzyskania potrzebnego kapitału, w rzo- uzyskanych z funduszu rozbudowy miast, bu- 
ozyw itości sprowadziły ogólne zubożenie, dują drogo z powodu kosztownej administracji 
Państwo, k tóre powinno być regulatorem  ży ji zawsze przekraczają udzielone im pierwotnie 
cia codziennego, w dziedzinie tej niewiele, a  mo kredyty, przyczem o stworzeniu przez nie ja- 
że njw et nic nie zdziałało. Zamiast sięgania do kiegoś ruchu budowlanego nie może być mo- 
sedirn rzeczy, wydaje się papierowe ustawy,
stw arzające chaos a w rezultacie zamiast ka- Artykuł 4, punkt 1 wzmiankowanej ustawy 
pilałów na budowy dujące dochód państw u . 1 powiada, że zadaniem Magistratu, względnie 

Jedną z ustaw, mających na celu i rokują- Komitetu rozbudowy w celu poprawy stosun- 
cych według opłnji rządowej, silny rucli budo ków mieszkaniowych będzie obudzenie prywat- 
wlany, była w ydana w r. 1925 ustaw a, o roz- tiej lnicjatywy« w zakresie rucłiu budowlane- 

. budowie miast. — U stawa ta nie dopięła zamie- go, przyczem w § 12 o ośrodkach dla osiągnię-
rzonego celu z  powodu niewdaśeiwego stosowa- j c-ia ct-lów pow. ustawy, mówi pracodawca
nia postanowień o udzielaniu pożyczek na cele o »udzielaniu kredytów budowlanych<t. 
budowlane. —  Zastrzegam się, że poruszam tą  i Stwierdzić tutaj muszę, że cały szereg ludzi, 
sprawę tylko i wyłącznie ze względu na tu tej posiadających mniejsze kapitały, chętnie roz-
sze, miejscowe stos unici. począłby budowę małych domów i stworzyłby

Mimo całego uznania dla usiłowań gminy w ten sposób zaczątek ruchu budowlanego, 
wywołania ruchu budowlanego przez stosow a-; gdyby m*a  ̂ zapewnienie, że z funduszów roz-

§ 4 , punkt c) ustawy, t. j. przez b u d o w a n i e  budowy uzyska odpowiednią pożyczkę na wy- 
aa własny rachunek nowych domów m ieszkał-, kończenie zamierzonej budowy, 
aych, akcję tę musi się uważać za niewystar- Jak  już poprzednio zaznaczyłem, zaciągnęła 
izającą. —  Je s t rzeczą zrozumiałą, że wobec gmina ostatnio z funduszu rozbudowy pożycz- 
araku wkunych funduszów nie może g m i n a  kę około 2 16.U00 zł i za kwotę tę buduje tylko 
więcej budować, niż jej na to pożyczone na 2 demy, dając zarobek zaledwie 2 budowni- 
budowę tych domów z funduszu rozbudowy czym i związanym z mmi 40 czy 50 robotni- 
iw o ty  zezwaLaią. — W roku ubiegłym zacią- kom. — Pryw atne oseoy ze wz-ględu na brak

. * , „ -j T -i u .m  l.^^GnłnTTr nia hiiHiiia ła.lr iolj-p ię ła  gm :aa r. funduszu rozbudowy 
160.000, potem 216.000 zł. —  Kwota

wane 2 domy w Podgórzu. , kiom i co
Każdy przyzna, że jest to, ze wzglę- bezrobocia. , . i l

du Da potrzeby mieszkaniowe jak i ko- | Z tych powodów budowanie przez osoby pry si<}_na pn-y intensywnej pracy na dwie lub trzy
nieczność zaradzenia panującemu bezrobociu, walne przy pomocy finansowej państwa uwa- zmiany —
najzupełniej nie wystarczającem . Równie sce- żam za bardziej celowe, niż budowanie dwu
ptyc-zme zapatruję się na budowanie domów lub więcej domów przez gminę.

Inżynier W ładysław Klelunerge?.
(O. d. n.).

jęć nader zmodernizowane. Pan młody, który 
byI kolegą brata narzeczonej, z nim a nie z po
średnikiem omówił warunki kontraktu ślubne
go. Również nie kupował jak to mówi się >ko- 
ta w worku*, otrzymał bowiem liczn* fotogra
fie swej_ narzeczonej. Żywej jedr.ak oficjalnie 
ni* widział. Albowiem do deiś dnia surowo prze 
afiucganą jw t zasada, ze młoda dziewczyna 
nie może wejść do części domu -rodzicielskiego 
^am ieszkinej przez mężczyzn, o ile przebywa 
tam jakiś obcy.

Miejscem uroczystości weselnej, w k'.Vej 
uczestniczyła pani Arnhold był ogród przed" 
domem rodziców narzeczonej, w którym rozpię 
to piękny namiot. Najpierw pod namiotem ze- 
bmli się mężczyźni, którjnn nie wolno wcho
dzić do wnetrzna domu, gzie są kobiety zapro
szone na wesele. W namiocie ustawiono wspa
niały bufet. Nhe brakło w nim i szampana, po
nieważ i tego trunku nie uważają mahometa
nie za zakazany. Panie zebrane w domu różni
ły się między sobą sposobem ubrania. Starsze 
miały na s-,b'e siiknie przypominające raczej 
szlafroki, natom iast wszystkie mlcde ubrane 
były w toaie4/  paryskie według ostatniej mody. 
Małe dziewczynki w krótkich sukienkach 
i z włosami ukręconemi w loki, przypomina;* 
angielskie *babys«.

Kilka godzin minęło zanim rozpoczęła się 
właściwa uroczystość. W ystąpiły najpierw 
urocze tancerki i ugrupowały się dokoła pew
nego i idzaju tronu, na którym zasiadła panna 
tułodJ Krzesło przeznaczone dla narzeczonego 
p-( zostało na razie puste. Panna mluda ubra
na by,a w prześihzną paryską toaletę białą 
tiulową usianą srebrnymi paciorkami, tauiż 
tiulowy welon spadał na twarz. T an młody prze 
szedłszy przez szpaler zaproszonych kolegów, 
którzy wedle zwyczaju „-maga!; go lekka lase
czkami, nie szczędząc ż e tó w  i dowcipow, za 
jął m i.jsce na przyznam u nom dla siebie krze
sło i zręcznym ruclnm  ściągnął welon z głowy 
narzeczonej. Okazał w tm i momencie mało za
ciekawienia, tak, że obecni podejrzewali go, 
iż widzi u.ireczoną nie ptctwszy raz.

W  zakończeniu uroczystości rzucono daw
nym zwyczajem między gości srebrne monety. 
W tym momencie znikła * europejskość* Za
równo starsze, jak i młode, na paryską moćb 
ubiane damy rzuciły się na ziemię walcząc 
o monety, które wedle starego przesądu m ają 
przynosić wiele szczęścia.

Odpowiedzialny redaktor:
M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I

.''A:,

kw oty wielkich kapitałów nie budują, tak jak przed 
160.000 wojną koszar mieszkaniowych, tylko małe do-

t* a r s t u u s t e t  S ł t u i t i

tel. J-itł.

i l f lU J f  ]

H a 1i (9K ? s iB ie is z e  I r ś i t a  z a l u p S o

1 3 —19 m arca  1 9 2 7  r. f 
(Tsrgi techniczne od dn a 13 do 20 marca).
Międzynarodowa wystaw a samochodów i motocykli.

S o e c ja l ia  w ystaw a polska  
i,Techniczne now o.o i  i wynalazki1*. V/ysta.vy reklamy.  

Wystawa roinieza „Zw,crzę Domowe".  
(W y sta w a  hodowli i  p ie lęgnow ania  zwierząt . 

Wystawa artykułów spożywczych i żywnościowych.

W iz a  paszportowa zbędna. Z leg i ty m a e ją  Targów  
i passportem w olne przejście granicy  austriackiej.
Znaczna zniżka kosztów przejazdu kolejami p h sk ie m i ,  
czeskietni i  austrjackiemi, jak  również sam cL tum i.  

W iza tranzytowa czeska  zbędna.

Legitymacje za cenę 7 zt wydaje
W IE N E R  W1ESSE A. G., W IE N  Vli
jek również honorowe przedstaw icie1 st-wa w Krakowie:

Konsulat austrjacki, nlica Szew3ka L. 1.
Izba handlowo- przemysłowa.
T ow arzystw o ahc. dla transportu międzynarodowego  

Scbonker & Co., u lica P iń s k a  L. 9.
Polskie biuro podróży „Or»is“, R ynek ptównj L. 33, 

Telefon Nr 10 40. Ulica D iet low sk a  L. 4 \
Związek Stowarzyszeń Knp;eckich MałopGski Za, bod 

niej .  u lica  Grodzka L. 43. 249

do dostawy dopiero za dwa miesią
ce. KonjunkŁura dla wyrobów krajowych bę
dzie iv tym roku szczególnie korzystna ze 
względu na niadojścio d-o skutku trak ta tu  han
dlowego /. Niemcami, wobec czego nie grozi 
nam  import tych narzędzi; Ceny utrzymują -się 
na niezmienionym poziomie; warunki sprzeaa- 
ży: 25% gotówką, reszta wekslami z terminem 
do tn.ec-h miesięcy, dla stałych [ solidnych od
biorców prawie wyłącznic kredyt. W dziale kos 
obroty ożywione, wielkim popytem cieszą się 
głównie kosy zagraniczne. ITacele nm 'ą zbyt 
zapewniony. Fabryka »Podkowa« notuje nastę
pujące ceny: N r 6 — G zł, Nr 8 — 7.50, Nr 10 
9 zł. Nr 12 — 10 zł za skrzynkę.

FUZJE W HUTNICTWIE GÓRNOŚLĄ- 
• SKiEM. W najbliższych dniach oczekiwane 
i jest sfuzjonowaińe się H u ty " Pokoju z Hutą 
! Unldena. Według wszelkiego pra-wdopodobien- 
j stwa nastąpią również inne fuzje, tak, że hutni- 
, ct.wo górnośląskie stanowić będzie poważny 
!blok. Pertrak tacje w sprawie przystąpienia 
Polski do Międzynarodowego kartelu rur nie 
dały dotychczas jeszcze rezultatów i odłożono 
są na marzec.

Z RYNKÓW TŁUSZCZÓW I OLEI. Na ryn
ku t 'uszczu nastąpiła ostatnio pewna zmiana, 
a mianowicie podrożał smalec am erykański,

3.80 zł za

W 2 M
■ j . a  . » o  j  n i

U--
■ ń .>
L T śT ?'

MATKI! *
Żądajcie h.ygiHUiCzne! praysypki 

dla dziec i

Puder,DZIDZI*
(z kogutk iem )

u trzym u jący  c ia io  d z ie c k a  
w  z d r o w i u  i c z y s t o ś c i
Cena: pudełko z sitkami 60 gr.

H e S ie io  R n K o o g
—  Płac SzczanaM! L  2
N u m e r  t e l e T o a u  4 6 7 8

dostarcza wUś^ieloin  realności

p u i i k i r i a i m i @ g §

za Który płacono w hurcie 3.70 do 
} 1 kg loco skład w

ltedlo typu. zatw .erJz'nego przez M agistrat m iasta  
Krakowa, p.) cenią 37 złotych za gotówkę, lub na spłaty 
ratalne po 39 złolych,

Z pow oła awizowanoj podwyżki cen żelaza i blachy 
skrzynkach po 2o kg. Za za;eca 6jg p_ ’1\  w taścicielom  realności bez wloczna 

łó j bydlęcy płacono loco sU ad W arszawa 4 c  zamjjw;enja pQszei. Zamówienia przyjmuje Biuro Towa' 
do to  funt. SZt., za łój barani 4 5  funt. szt. za rZjgjwaj a p.nadto w ysjta  po zamówienia zwych akwi- 
1 tonnę. Obroty żywicą zwłaszcza fiancushą jytorńw, zaopatrzonych w odpowiednie legitymacje.
typu H /J 12.50 cif Gdańsk a 15 loco W arsza- ,  a «
wa, żywicę francuską typu WW 1 4 .5 0  cif 

a 16.50 loco W arszawa, żywicę aiue-n (lanak,

orzeaiłstcwa i

łfcicra to » b u i« a e -h sQ d I o w e
W .  L .  a i A W A f i C M

Kraków, Sw. *crirudy 5. Tei. 43ł7. 
Mairyny i HArTiędsia, obrabiarki,, 
aparaty Junkorsa — arly iufy  

łechnic5tue.

C i  d z i e ł  n i e  j t

P .  M A U R I Z t O
Rynek główny 3 8  1

A. ŁAWŁŁSfcA
K ra k ó w , R y n e k  sęłów ny 34

wPalac

B E B B A T A  
tUHCALLA CEyLGHTćG
w 'etlnym  ga tunku, najiepsz^ml

W pacjkach 'g , V,a kg.
!l Dla odsprzedawców rabat !!

i l  ALKK3ANDKOW10Z 
kasztow i il. — r>i. 311 i 4 0 6 i 
!if;a;.yn p iz y J iiń w  o iiiu w y c ii

Towarzystwo ńtzjhuei na ijilj 

ul. św. Sartrudy 8, tel. 273

M a t a  
t  „Raczka"
Juliusz Grosss

Śp. z o. o. 
K ra k ó w  

K y n e k  g2, 34.

H  i e f f c . a

Xursa maturyfczr.e i Jokształcaj^a 
„ W I E D Z A 4'

pod osobisfem kferownjclweir 
pref. Bogusława Butrymów i cza 

<v Krekowio, ul. Studencka L. 1*
przysro tow nią ta1: do matury, 
akol eż do wszystkich ejzaminów

ZAKŁAD HYSjWNI ZO-HiFułABS^I
P. PRA .śZitiLA J 

zam. Fisctier, 7-at. w roku 1389 
u l.  G ro d z k a  L . 113 (w  s ie n i )
przyjmuje wszelkie roboty do 
haitu ręcznego i maszynowego 
po cenach konkuiency.nych, po 
siada ua skła zie wielki *yb »r 
wełny, jedwabiu, kanwy, gobeJ.

W y m i t t n lo n e  t i r m y  p o le c a m y  n a s z y m  C z y t e ln ik o m
a ą B M

PRO JEKT REORGANIZACJI SYSTEMU 
SPRZELAŻY SOLI. Dotychczas sprzedaż soli 
skoncentrowana była w instytucji Biuro snr/.e- 
daży sol. w Warszawie, co było nieodpowied
nie zo względów skarbowych, oraz gospodar
czych, tAK^-że celem naprawienia przydziału 
soli między poszczególne powiaty oraz umożłi 
wienia dokładniejszej ewidencji i kontroh nad 
skła dane mi przez hartowników gwarancjami 
aa zakredytowane należności, min. skarbu w po 
rozumieniu z min. przemysłu i handlu opraco- 

I wuje projekt reorganizacji systemu sprzedaży 
, soli. Projektowana jest mianowicie de-contrali- 
zajeja, polegająca na utworzeniu okręgowych 
biur sprzidaży soli w siedzibach urzędów wo
jewódzkich. Huttownicy powiatowi będą zama
wiali sól w biurach wojewódzkich.

JA K IE ZYSKI OSIĄGNĘŁA POLSKA ZE 
STRAJKU ANGIELSKIEGO? F aktyczny eks
pert węgla z Polski w r. 1926 dzięki wyjątko- 

;Vej konjunktnrze spowodowanej strajkiem an- 
! gielkim wyniósł 14,281.000 Ło-nn wartości 
; 252,110.000 zl w złocie. Bez tej konjunkturv 
wz.rósiby eksport około 7 mil. tonu, co przy ce
nie 17.2 zł w złocie stanowiłoby 120,400.000 
zł w zlocie. Bezpośrednia więc nadw yżka eks

p o r tu , spowodowana strajkiem  angielskim wy-

ykańską H /J loco W arszawa 16 dolarów.

F © i ! f i P I J 4 I t f ¥

.  C sA  pa ła ć  gjJto.u

Zam aw iać można również pnszlsi w e  f i im ie  A. P o g o 
rzelski,  Kraków, n lica  św. Łazarza L. 19, Nr telef. 98, 
lub w składzie fabry. znyin A. Pogorzelski,  ul. Mikołajska  
L. 3, Nr telefonu 272

T  u r e o k i e  w e s e l e  [

Czas i p.isfęp zmieniły wielo w zwyczajach 
rinuzułmrńtjkich. Małżeństwa nie są zawierano 
wyłącznie przez pośredników, jak to ongiś by
wało przyszły mąż obchodzi przepisy korunu 
pozwalające mu widzieć po raz pierwszy swo-ją 
narzeczoną w dzień ślubu. Podobnie jak ka - 1 
żdy mahometanin pije chętnie wódkę, gd \*  
religja zabrania m u jedynie wina, tak i korzy- 
stając z tego, że fotografowanie się nie jest za
bronione, ogląda najpierw podobiznę swej przy 
szle-j.

Mimo licznych zmian, rzadko jednak uda 
się miesz-k tńcowi Europy być obecnym na we
selu muzulinańskiom. Takie w&seie opisuje pa
ni Arnhold w świeżo wydanej książce pod ty 
tułem: »Co widziałem w Egipcie*. Małżeństwo, 
o którem  pisze, zawarte zostało w sferzo za
możnych i wykształconych ludzi, a  uroczysto
ść; weselne były w stosunku do dawnych po-
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„ O L L A
^PREZERWATYWĄ

? i

I Ł Ł f t9 rjedyna -słr,te,ę.».H iiUCttN
pniona markj swiaiowa, 
w3dniot>a zu, -n no w-iran a 
za każJa sztukę. Ceny s irz e -  
caży celsiliizre 2fc tuzin: ł r 
1202 doi. am. C‘i# , i r 12U3 1' — hr 1204 1- w 18

O R Y E I P I A N Y
lian u ia . — Fisharmonjs. — Giamotoay 
iNa raty. Olbrzymi wtbór,

.Nowe i używane stale na aktałz e.

S M O L A R S K A
S Z E W S K A  9

Czcionkami Drukarni Literackiej w Krakowie, ukca Jagietlańska L. 16. acd zarządem Stamsła»a Ziemiańskiego.


